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pod protektoratem Wileńskiego Związku Ziemian, odbędzie się dziś

w sali przy ul. Dąbrowskiego 5.

D o n I o s ł y » z w r o f  w  p o l i t y c e  K o w n a Ł o c irn o  o  s n ju s z  i n ^ u i k o  -  p o ls k i .

Naczelny crpan opozycji „Lietuvu8 
Żiripę* pisz": Nismcy najwidoczniej 
bynajmniej nis mają zamiaru poświę. 
c?ć dla Litwy swych detycnczasowyr h 
traktatów, ani też swej prlityki lokar* 

eńskiej. Przy zawieraniu układu lo- 
earŁ ń I iego Niemcy odrzuciły gwa­
rancję wschodnich swych j n-»r ic. 
Polrka zroz.un.jr4 to, jako zamiar Nie­
miec zażądania w przysilosu rewizji 
wschodniej granicy niemieckiej. W 
poaobny sposóh Niemcy zr.howuią 
się względem Litwy. Świeżo zawarty 
w Berlnie układ niemiei.ko-srwt dzk* 
nic nie daje LSwh t jest zupełnie pe- 
c bijny do układu, zawartego przez 
Niemcy z Polską, a ju t w Żadnym 
razie nie zabezpiecza terytorialnej nie­
naruszalne sci i całości Litwy. Wi­
docznie pragną Niemcy równocześnie 
i  rewizją swych wschodnich granic po­
ruszyć równic* sprawę obszaru kłój- 
perzkttgo.

W najwidoczniejszym związku z 
niepowodzeniami berlińsklemi Łto,ą c- 
statnie wiadomości z Litwy kowień- 
ski ■ j. Nadchodzące z rółnych źródeł 
zarówno przez Gdańsk, jak i wiado­
mości. znajdujące swe scho w prasie 
niemieckiej, stwierdzają zgodnie, lew  
stanowisku L'twy wobec Polski na­
stąpił zasadniczy zwrot i obecnie s f r  
ry miarodajne litewskie zdecydowane 
są na  podi^ie oftjalnyćh rokowań i  
Poiaką, Jak donoszą również kolą li­
tewskie wysuwają podobno Kopenha­
gę, i?kc miejsce przyszłych rokowań 
polsko litewskich. «Vcsslsche Z tg* 
Łowiacuje się również z Kowna, że 
Kspenbaga jest proponowana przez 
Litwę, jako miejsce przyszłych ro­
kowań.

Przyjęcie fes. Kardynała 
Hlonda w Monachjum.

MONACHJUM, 6,11, Pat. Z okazj 
pobytu w M rachlum [prymas- 
Polski ki. kardynała Hlonda odbyło 
się wczoraj u kard. Fanlhabera śnia­
dano, w którem oprócz przedstawi­
cieli wyższego duchowieństwa, wziął 
udział konsul generalny Aleksander 
Ładośi Po południu odbyła się w 
przepełnionej publicznością lali sto­
warzyszeń katolickich, uroczystość ku 
Cze. kard. Hlonda. Wieczorem konsul 
generalny Rzeczypospolitej Ładem 
wydał obiad, na którym byli obecni 
obaj kardynałowie, nuncjusz apostol­
ski, prowincjał Salezjanów, bawarski 
prezydent ministrów H :ld, przedsta­
wiciel rządu Rzeszy niemieckiej Ha- 
mel i pierwszy burmistrz Monachium 
Scbarnagel.

Po obledzie odbył się w konsu­
lacie generalnym raut z udziałem 
przedstawicieli rządJ, wyższych urzęd- 
fpraw bawarskiego ministerstwa 
tików zagranicznych z pod- 
sekretarzem etanu na czele, przedsta­

wicieli ci .n .w ień s tw a , korpusu ay- 
piematycznego i konsularnego, licz­
nych przedstawicieli piasy oraz wielu 
o .ób z bawarskiego towarzystwa ; 
kolonji polskiej. Dziś ranc kard. 
Hlond udaje się w da-srą podróż do 
Ratyzbony.

O tw arcie sesji parlam entu  w 
L rndynie

LONDYN, 611. PAT. W dniu Ju­
trzejszym ni warta zostanie IV ta sesja 
obecnego parlamentu. C.remonji ot­
warcia dokonać ma, zgodnie ze zwy­
czajem, król Jerzy, który wygłosi 
pszytenj mowę programową.

Z grom adzenie kościoła ang lii
k a ń s k ie g o

LONDYN,, C li. PAT. Dziś pc pc- 
ludni u odbyta się sesja wiostnna 
zgromaazenia kościoła a.-gllk fi ikieg* 
Przedmiotem cirad  był nowy projekt 
zmian w obrząd/u liturgicznym w 
opracowaniu kurji h skupiej.
A nglja—A ustrajja na 30 kon. 

nym m otorze
LONDYN, 5 li. PAT. Lotnik an­

gielski Bent Hincler odleciał dzilia) 
i  Craydon dc Aurtralji na 3 konnym 
lekkim aeroplanie typu Avo A v ‘ n 
Zamierza on dokonać przelotu do 
Australii w ciągu 18 tu gedzin.

GDAŃSK 6—II PAT. Baltische Presse donosi z Kowna: 
Prtsss* kowieńska otrzymała z litewskich kół oficjalnych za­
pewnienie, że rząd litewski pragnie obecnie stanowczo urrgulo' 
wania stosunków z Polską w duchu pojednawczym. Rząd litew­
ski będzie dążył do tego, aby stosunki z Po ską ukształtować 
norma nie i rzeczowo. Usunięte muszą być istniejące dotychczas 
przeszkody które zatruwały atmosferę pokojową Naeźy to 
uczynić w interesie gospodarki l.tewsklej i portu w  Kłajpedzie. 
Dotychczasowe rokowania wstępne z Poiską wykazały istnienie 
rzeczowych podstaw umożliwiających wdrożenie rokowań go» 
spodarczych

W kołach litewskich oficjalnych oświadczają dalej, że roko^ 
wania po sko iftewskie rozpoczną się w dn. 25 b. m. w Kopen» 
hadzeł W kołach parlamentarnych jednak zaznaczają że ze 
strony sowieckiej oraz berlińskiej czynione są usiłowania mające 
na celu datsre opóźnienie a nawet udaremnienie przewidyrcnych 
rokowań Tymczasem jednak nastreje litewskie wobec Rosji so­
wieckiej uległy radykalnej zmianie Również w stosunku do Nieu 
miec wzrasta na Litwie coraz bardziej nieufność zwłaszcza z 
powodu nikłych wyników berlińsk'ej podróży Wo’demara&*4

Rezultaty narad berlińskich prasa litewska ocenia w dalszym 
ciągu pesymistycznie- Z tego powodu też mnożą s«ę ataki opo« 
zycji przeciwko premjerowi W c demaras jwi. któremu zanucają, 
że w Berlinie nie miał żadnego powodzenia. Litwa będzie mu* 
siała przeto rozpocząć rokowania z Poską przed zawarciem 
traktatu handlowego z Niemcami. Wo^demaras nie prz> vi zł do 
Kowna nawet zapewnieni, źe Niemćy zgudzjły się na import 
bydła i mięsa litewskiego Urzędowe koła litewskie zachowują 
się w ocenie rezu tatów narad berlińskich w daszym ciągu z 
rezerwą co wynika już z faktu, ze W ( demaras dotąd nie za- 
prosił do siebie przedstawicieli prasy.

Rokowania mają się rozpocząć 25 bm. w K openhadze
KOW NO, 6 —11. P a t Ł o tew ska  Lg*ncja te leg ra ficzn ad o ffo si: 

Row ictisL: .^ u ed lu ch e j Blątt* d o w iad u j j uię jak o b y  ro k o w a n ia  
p o lsL o  litew skie mic.Iy się rozpocząć 25 bm . w K openhadzs.

r

Waloryzacja ceł w Polsce
a  rokow ania trak ta to w e  z N iem cam i.

BERLIN, 6.11 PAT. Fraokfuncr Zeitung csgksza irfoimacje swego 
kerespe-odesta warszawskiego, według których rząd poI&Ki Wał , owziąść 
decyzję wyó6B'a w najbliższych dniach noweli do ustawy waloryzacyjnej. 
Szczegóły dotyczące wysokości stawek waloryzacyjnych otoczone są nara­
zić ścisłą tajemnicą. W odpowiedzi m  żądanie ddrpacji DiemisCkieJ stara­
no s ę zr strony Polski decyzję w tej sprawie odroczył ze względów 
czysto wewnętrznc-politycznycb aż do czj su jip v ybot. ch> W ostatniej 
jednak chwili rząd »olski chcąc przyśpieszyć rokowania traktatowe zdecy­
dował się przejść do porządku riziennej^i -nad popneduicnu za­
strzeżeniami. . .

Dalej korespondent stwierdza, ie  wiadomość o zam trzonem  rzekotuu 
przeniesieniu ni czas przejściowy rokow/ń hondli wych do Berlina, wy wo­
łała zdziwienie w kołach werszawskieb, którt wskakują, że o tego . idza,:* 
zr Tiarze nie wiedział dotychczfS rćwntrż aehgat niemiecki bawiący w 
Warszawie. W kołach zbł.żonych do M-stwa Spraw Zagrań, oczekują, że 
wiadomość berlińska okaże się nieprawdziwą.

Nieprawdziwe pegłoski o restrykcjach han­
dlowych

WARSZAWA 6,11 (teL wł. Sloua,. Polska Ag. Publicystyczna donosi: 
Dowiadujemy się, że pogłoski o zamierzonem jakoby prze* B m k  Polski 
zaostrzeniu kursu polityki kredytowej w związk” z deficytem naszego bi­
lansu handi' v * to  i »ilnie|szynj odpływem walut są bezpodstawne.

Sfery finansowe uważają, że odływ walut Jest zjawiskirm przsjścio- 
wem I spowodowany był długoterminową prze wyżką importu nad cxspor. 
tein, Naltjy pamiętać, że uasz bilans bandiowy był dawniej sztucznie ak­
tywny gdyż deprecjacja wsluty i zubożeń e kraju szlucznie utrzymywały 
import na zbut ilskim poziomie. Jest rzeczą jasną, źe poprawie gospodar­
czej musi towarzyszyć wielki wzrost importu, produkcyjnego natomiast 
txport dopiero stopn.owo każe naoąźyć za wzrastającym importem. Pod 
temi wzgldopmi nie było żadnych złudzeń przy zawieraniu umowy w 
sprawie pożyczki itabillzacyjni£|. Clówuym lej celem miało być zabezpie- 
czesie v.aiuty w tym właśni? Okresie przejściowym kiedy import przewyż­
szał jeszcze nasr tzport. .

Sytuacje powyższą była przewidziana zarówno orzjz rząa «. K i przez 
Bank Pciski którego pozycja dzisiaj jest tak silna, źe d.Iicyt tego rodzaju 
Łia 3ię z łatwością pokryć te z  uciekania się do restrykcyj handlowych.

Wiedeń — Bruksela ery Genewa?
PARYŻ. 6 II. P a t Pewna wybitna o-ohist^ść stojąca blisko Lfgi 

Narodów oświadczyła współpracownikowi *ExceiSfora», Iż kampanji na 
rzecz przeniecienia siedziby Ligi Narodów do Wiednia, poczyniła wislkie 
postępy, większe riił to naogó przyruizczają. Aakleta przeprowadzona 
w Srkretarjacie generalnym Lfgi wykazała, źe o ilcby sprawa weszła pod 
tajne głosow ani Żgromnezsnia w j w rześniu ro. to siedziba Ligi przenie­
siona zostanie większością głosów przekraczającą dwie trzecie ogólnej liczby 
głosów. O ile nie zostanie wybrany Wiedrń, to zwolennicy przeniesienia 
siedziby Ligi dąiyć będą do wyznaczenia Brukseli, jako nowej siedziby.

Ośrodek komurr.styczny w Ubawie,
RYGA 6 II PAT W  L tbcw ie w ykry to  c rodek  kom cn lstyc rny . V / św ia tk u  

r  tern d o k o n a n o  s z e r e g  » 'esito< r*ń , *tr » n rłc tw o  k o m u n is ty « n e  je st bow iem  
n a  Ł o tw ie  n ieloga!ne. Dok«i«uentv. Jakie w p ad ły  p rs y .e m  w  rsc e  po lic ji, d o p o ­
m ogły dc w ykrycie o ś ro d k a  kom uclstycsnego  w  swolicy, gdmic r«  v n ie4 d o k o n a ­
n o  are t> tto v a6 około  10 j ( 6 b.

Prdces 24 kupców krakowskich o prze
mytnictwOr

KRAKÓW  6 U PAT. Dziś ra n o  w O kręgow ym  S ądaie  kurnym  w  K rakow ie 
ro ?  o c z jla  s ię  ro z^ /a w a  o p ’.e m y 'n lc t-o  .® * ter) a? f
S ia r b u  P aństw a. N a ła w ie  oskarżonych  raSiacTo 24-cta kuprów  r  K rakow a 
w asysr»  wyzn ima m ojz^szow ego.

Imponujący lot eskadry angielskiej.
RANGOM 6 II PAT. Dziś ra n o  p rzy b y ły  f .  z Akyab 4 w o d n o ^ t o w c e  bry- 

tyjukie d o k o n y w n > ce  lo tn  n a  daleki W schód i d o  A ustraljl *e.f '
mil. E skad ra  j  z e lo t  s ta  j u “: b e -  w ypadków  9 0  0  .nil. Obeczzłc dc- p ree o r  e  ad  
w y b rz e łe r .  In d y j udsye się d o  A nstra lji jir-e* S in g ra p o o re  i Iu d je  no  e n d e rsk  o. 
Każdy h y d ro p lan  m a z ło g ę  4 -cb lndzi L o t rozpoczął « t  H ł Ł  *■ *  
S o u ib am p to n .

Paryż, J-go lutego,
Przeczytaliśmy dwie kwiążki pol­

skie na temat polityki zagraniczne) i 
pragnęlibyśmy crdzielić się z czytel­
n iam i *ego pisma paroma uwagami, 
cisnącemi się n<*m pod p ióru  W Pol­
sce, podobnie jak i w innych krajach 
europejskich istnieje spór na temat 
polityki zagranicznej, jej metod i jej 
wytycznych. Jak wszędzie, tak i w 
Polsce zauważyć można trzy obozy: 
do pierwszego zaliczylibyśmy .nacjo­
nalistów*, do drugiego .pacyfistów", 
a dg> trzeciego .realistów". Podział 
»en nis ma w sebie nic absolutnego, 
bo jeden i ten sarr* człowiek może 
się w tej dziedzinie przeniitnić z dnia 
na dzień z anac/onaIisty" na .realistę*, 
jsśli np. zo«talby ministrem spraw 
zagranicznych.

Takim Snacjcn»l!stą* jest prof. 
Bohdan Winiarski, kióry wydał świe­
żo doskonałą ksfątkę p. t. mBezple- 
czeństwo, Arbitraż, Rozbrojenie" (Fi­
szer i Majewski). Stawi1, on następu­
jącą tezę:

— Niemass dla naradów wiecz­
nego pokoju: «źycie jest w:alką lub 
konaniem* (r‘r. 2)..., a edziele jjrawa 
międzynarodowego są prawdziwem 
cmenlprzysklem traktatów gwarancyj­
nych* (itr. 411... Wszystkie próby 
rozbudowy Paktu Ligi Narodów i rze­
komego wzmocnienia istniejących 
gwarancji tt iily  tylko na celu «*iz*>e- 
moźliwienie przymierzy* i «uzależne- 
nle wszystkiego od gry politycznej* 
(Ltr. 47). Układy locarnrńsKie dają «o 
wiale noiej* bezpieczeństwa niż Pak', 
(ctr. 107), «dotkliwie krępują sojusz 
francusko-polski* 130) i mają 
«ujemne dla nas znaczrnic* Jesźtze 
dlatego, że (Nistucy odmówiły 
jednakowego traktonada zachod­
n i)  i wschodniej., granicy Rzeszy* 
(itr. 132). Przed Loearno, Francja 
•mogła natychmiast przyjść Polsce 
z pomocą*, a dziś .wątpić moż­
na czy Francja może występować w 
roli gwarantki gdzieindziej* (sir. 141),.. 
.Jest rzeczą pewną, że gdyby Polska 
została napadnięta przez Rosję, Niem­
cy dzię ti układom locarntńsk m u 
daremną realizację przymierza poi- 
skO'francuskiego" (str, 145).. Francja 
•została uzależniona od Anglji w 
sposób dotkliwy i przykry*, i  wojna 
i pOKÓj w Europie środkowej I 
wschodniej po Lokarno, «zależą od 
AngljU (itr. 147),., Więc autor kon- 
kluauje wraz z Kochanowskim, źe 
•pewny żołnierz na granicy* — to 
najlepsza gwarancja bezpieczeństwa 
Poiaki.

Antytezę epacyfietyezną* wyłożył 
hr. Aleksander Skrzyński w swej o- 
statniej broszurze p.t. *Dwie mowyi 
(F. Hoeslck);

— .Praca nad pokojem, to praca 
polityki zagranicznej», czytamy w od­
czycie wygłoszonym w wielkiej auli 
Uniwersytetu Jagiellońskiego na za­
proszenie młodzieży pacyfistycznej. 
•Traktat Wersalski był przełomowym 
punktem historji* (str. 60), bo «dał 
nam uświęconą ogólnie zasadę n i- 
podległOci narodowej I Ligę Nare- 
dow» (.tr 63), czyli organizm wpraw­
dzie niezdolny zapobiec wszelkiej 
wojnie, ale mogący «zapob;ec zwy­
cięskiemu zakończenia wojny rozpo­
czętej wbrew poczuciu sprawie*'.iwo- 
ści świata* (str. 66). Cl którzy mó­
wią, iź układy locarnemkij były zby­
teczne wobec istnienia Traktatu Wer­
salskiego—«nie znają ani tego Trak­
tatu, ani Locarna* (str, 69). B i «Lo- 
karno wyciągnęło Traktat WirsaJsk? 
z marazmu*, a dla Polski .jest ak­
tem olbrzymiej doniosłości" (str. 75), 
sibo.7ienr„. .wzmocniło ono sojusz 
francusko-polski" (itr. 77). Mówi się 
jeszcze o nietównumierności trakto­
wania gratic wsebodtiicb i zachod­
nich Niemiec, aie ta .nierówno- 
mierneść znajdowała się i w Trak­

tacie Wersalskim", bo .Francja do­
stała tam gw arancję  dodatkową, pod­
czas gdy Polska otrzymała tylko 
gwarancję ogójcą PaKtu". Mówi się 
wreszcie, że Locaino—to stała możli­
wość .szantażowania pokoju" przez 
Niemcy.. .Pacyfiści" się tego nie 
boją, albowiem <p«cyfizm to walka o 
pokói, w alka pełna mebezpieczer st w, 
do sterznnia której potrzeba zuajo- 
moś :i r pecjalnej strategii i taktykf, 
pctrztba i odwagi* (str. 87)... Że słó- 
sunek Nienrirc wobec pacyfizmu mu­
si być odmienny, «wynil a to z sa­
mej natury rzeczy*; s .Niemcami mo­
że nam przyjdzie stoczyć wałkę" (W 
Lidzc)^ ci, którzy się tej waiki beją 
—są defetystami" (str. 91).. •Stano­
wisko Polski wzmacoisi się wów­
czas, kiedy przykłada ona ręki do 
budowy p°koju» (Str. 93).

Bardzo po^«teczną pracą jest książ­
ka i r r f .  Wiuiarsktzgo. Autor jest 
cen; onym znawcą prawa międzynaro­
dowego, ale irsiążk’ swej bynajmniej 
nie przeładował tekstami i oJerwane- 
mi rozumowaniami; jego wykład jes* 
jasny i czyta się go z wisikiem zain­
teresowaniem.

Broszura hr. Skrzyńskiego nie­
potrzebnie poprzedzona je*t agresyw­
nym w formie i niesłu9z>iym w treś­
ci listem «do wszechpotężnej krytyki 
codziennej*. Broszura ta zawiera dwa 
nierównej wartości odczyty hr. 
Skrzyńskfcgc, Drugi, streszczony 
przez nas pewyżej, jest ee my dla 
dwu względów: po pierwsze zawiera 
szereg myśli słusznych; po drugie 
jest pierwszą w ]ęxyku polskim na- 
picaną i do publicznego użytku od­
daną obrrną Locarna. Hr, Skrzyński 
ma teraz mimo woli dużo wolnego 
czasu i życzyć by wypadało, aby obro­
ną tę rozwinął do rozmiarów książ­
ki o znaczeciu zasadniczem, w kto- 
rejby zestav.ił t.ksty i faktam. swe 
twierdzeń a udowodnił.

Spróbujmy nakoniec wziąć na 
bie niewdzięczną rolę «rea(isty> i na­
szkicować próbę syntezy:

Jedni opierają swą politykę zagra­
niczną na pewnvm żołnierzu i na so­
juszach, drudzy na Lidze Narodów. 
Ci pierwsi zapominają, tu uzależnia­
nie bezpieczeństwa Polski od fpewne- 
go tylko żołnierza oznacza stawianie 
przed narodam pilskim problemu nie 
do rozwiązania; a sojusze tylko wte­
dy mają sens i wartość, jeśli .dwoje 
chce naraz"... Ci drudzy zupełnie nie- 
pnttzcbnie wprowadzają rozróżnienie, 
że polityka Ligi Narodów—to jedno, 
a polityka sojuszów — to drugie. 
Sprzeczności tu niema żadnej, obie 
polityki znakomicie się dopiłni&ją; 
jest to w gruncie rzeczy jedna poli­
tyka zagraniczna i taką właśnie poli­
tykę Polska musi prowadzić i pro­
wadzi.

Jedni twierdzę, te  w stoiunkcch 
międzynarodowych decyduje tylko siła 
a drudzy deklamują, iż w stosunkach 
tych znszła zasadnicza zmiana. Ewo­
lucja ludckości w kierunku kształtom 
wania się moralności międzynarodo­
wej jest faktam, którego bardze łatwo 
dowieść historycznie, szczególnie jeśli 
stę jest chrześcijaninem. Ale ewolucja 
to pnwoma, a gwarancje przeciwko 
złym podszeptom i namiętnościom są 
jeszcze pomiędzy państwami konieczne.

Spór na temat czy Locarno osła­
b ło , czy wzmocniło sojusz francusko- 
pulski jest nie do rozstrzygnięcia w 
polemice prasowej czy książkowej. 
Teksty są tak zredagowaue, że na 
obydwie strony dadzą się nag'n?ć. 
Odpowiedź leży w nas samych, w 
ssrawności nasztj polityki Zagranicz­
nej i... w sercach tych francuskich 
mężów stanu, na których moża spaść 
odpowiedzialność wykonania istnieją­
cych traktatów.

Kazimierz Smogorzewski

■ =  6 . 1 1 . 2 8 .
D rchodzenie przeciw ko prez  

L sndsbergow i um orzono.
WAiSZAWA, f-AT. M-ilwo Ko­

min ikacji podaje do wiadomcścl, ź ; 
wszczę.. swego czasu dochodzenie 
Jnrno-sądowe przeciw b prtzęsowi 
Dyrekcji Kolei Państwowych w Wil- 
nie E(P',owi Landsbirgowi o rzeko­
me nieprawidłowości w gosoodarce 

Powadzonej przez Dyrekcję 
Wiltnską — zosiało decyzj? Sądu 
Okręgowegu w Wilnie umorzone z 
powodu braku cech przestępstwa.
10 c o  iec e  « M o n ito ra  P o isk  e g 8»

WARSZA W  A, 611 (tei wt. Słowa)' 
Dziś w godzinach popołudniowych 
vce-prem]er B.irtcl w towarzystwie 
szef* gabinetu prezydjum Rady AHi- 
msirów p. Józefskego udał s:a do 
re iakcj’ Mtmtora Polskiego i drftkar- 
ni pańłtWowej j okazji lO cio '^cia 
m ienia tego wydawnictwa. P. Bar 

tei po zwidzeniu lokalu redakcji i 
druxarni rid borował kilku pracowni­
ków Monitoru krzyjem zasło-ji.

Prelim inarz m. Gdyni.
GDYNIA,. 6.11, PAT. Na ostatniem 

posiedzeniu rady miejskiej m. Odyni 
urhwalono dodatkowy nadzwyczajny 

ro- ° ,jyni do budżetu na 
1927—28 Wobec tego budżet len 
jjrz ,'-st»wta w rochodach kwota
?  bS! o m  gr- w dochodach2,804268 zł. 25 gr. Następnie rada
miejska uihwaliu jednogłcśnle rezo- 
*uc ę, która będzie przedłożoną cen- 
■ ralayrr; v adzom celem uzyskania w 
M-stwie Si.arhu znacznicjszYCh kre­
dytów bud  ̂ lanych , dotychczasowe 
bowiem kredyty są za szczupłe na 
wielki ruch HudnwLny, który »>ę za­
powiada w roku biefj

P ro t  Blrźyszka w Krakowie.
KRAKÓW, 6 II. PAT. Dziś o gndz. 

6 min. 30 «?p. odbył się w sali uni­
wersytetu J igiellcńskiegc odczyt piof. 
uniweisytetu w Kownie Brżyszki. 
Aula zapełniła się licznie zebraną pu­
blicznością, wśród której był dowód­
ca O. K. V. gen. Wróblewski, sze­
reg profesorów Uniwersytetu Jagiel­
lońskiego, poeia Orkan i wkle in- 
lych niobistotci. Zebranie zagaił re­
ktor VI arch^wski, poczem p zemó- 
wił E riyizK? który zaznajcunił ź t  bra­
nych z dotychczasowym stanem i wy­
nikami badań liiąwskich nad bistóiją 
narodowej literatury litewskiej na polu 
poerji, prozy, bibljografji i %d. przy- 
czom podkleili! duły wpływ współ­
czesnej literatury polskie], a zwłasz­
cza oawnego Uniwersytetu Wileń­
skiego, Filaretów Micł;ewicza i t.d. 
□a dawny I utecny rucb Ilterątri w 
Litwie. St« icrdziwsry lakt dokony­
wania rewizji dawnych pojęć na polu 
naukowem zaknńczył pro* Birżyszka 
iwó) w pięknej poLzczyiaie wygło­
szony wykład wyrażeniem nadziei 
rydiłfij rewizji pojęć narodu litew- 
fk ego w polityce zewnętrznej i we­
wnętrznej.

M a ją te k  B e tm a n n  H o iw e g a  
k o f i ł  B a n k  R om y.

BYDGOSZCZ, 6 —11.’ Pat. Jeden 
z najw.ększych majątków zistuskich 
na Pomorzu Runowo Kraińskfe, nale­
żący do Joachima Bcimann Hoiwega 
przeszedł drogą ć  ibrowolnej sprze­
daży na własność Banku Ruin'go za 
etnę 8 i pół miiloci złotych. Majątek 
ten obejmuje prawie całą północną 
część powiatu Wyrzyskiego, rozcią- 
k j?c się na przestrzeni 23.000 moi- 
gów i składa się z 800 folwarków.

T rak ta t rozjem czy francusko- 
^m erykafiski podpisany.

WASZYNOTON, 6 II. PAT. Dziś
0 gsdz 11 tej z rana podsekretarz 
stanu O Ida oraz ambasador Francji 
CidUdsl podpilali traktat toz|emczy 
eomięJry Francją a Stanami Zjedno- 
czonemi.

Z am ach  nn  p rez . C arm o  ję?
BERLIN 6 II PAT, K ofejpondent pa­

ryski -Benlner T 'jtb  atf» don ‘Bi, ic  dziś 
przed [aolbdnlem nadeszła do Paryża nie­
sprawdzona dotychczas depesza radjowa z
1 i-bony, wedlng której dziś o  go, - 10 przed 
południem doitenany został na pi. Handlo­
wym o  Lizbonie zamach na prezydenta re­
publiki gen. C mo“ ę. Zamacł miał się 
ndeś. Bezpośrednio potem wybuchł! i  Liz- 
bnu r  rewolucji., Ze strony poselstwa portu­
galskiego w P a ry łi , jako też ze strony 
w taaz franci .kich niema do tej pory Żadne­
go uotwierdienii. tej wiado lości; Polska 
Agencja Telegraficzna również z źrdnych 
źródeł nie ofrzyn-ała dotychczas potwierdze­
nia i  DwyżBztJ wiadomości.
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K A R T A  H iSTO R Ji. Na szachownicy wborczej.Nazajutrz po krwawej rzezi gali- skf zgodzić sic może na otwarcie 
cyltkie] r. 1846 i upadku nadziei przy stole obrad kongresu dyskusji |  1 . 1  r i n c f o r c l r l  I r e  h i e l r i m n .  I  ? e i » r k i p t f n  U n ie w a ż n ie n ie  l i s ty  S t r o n n ic tw a  c h ło p s k ie g o .
związanych z rewolucjami wiosny Iu- w kwestii przywrócenia Królestwa *->*■ - d . d h i * .  ® .~ * Z nn]rnr, a Jak sic dowiadujemy lista stron- Komisji Nr. 64 wŚwięcianach została
dów w r. 1848, nastała chwila ciężkiej Polskiego z roku 1815 i Jego Kon- KATOWICE 611, Pat. Prasa do* pospolitej, w myśl art. 12 Konkorda- , * chlnnikieiro iHafmokl Ostrów unieważniona
dla Polski depresji. Narzucone jej stytucjl. Odpowiedź me dała na sie nosi: B skup śląski Lisiecki wydał do tu, -żenować rząd z pełną lojalno- J i f  H S kĉ  złożona w f  krepowej
jarzmo cieiszem, niż kiedykolwiek się długo czek ć. Depeszą z 15/4 1856 podwładnego mir duchowieństwa o- ścią. Obowiązkiem kapłan- jjst 8K* a kcj zrozo e r ^  ,
zdawało. Bo jedynym wynikiem krwa- lord Clarendon podawał do wiado- dezwę, która między iooemi głosi: wzmacnianie zaufania Jo  rządu. jako Niedzielne wiece, i \ r * m u n i K a i

..................................................... mości Fortign Office, łe  J. C. M. Obowiązkiem kapłanów Jest zbliżać do władzy świeckiej, której należy od- W l(> r.  „ „ d e c M e  K om ite tu  R ezerw istów  1 b  WoJ-
Al xander u (dopiera co « w »  na i i ° M l  „o lccztń iłw o  w imi« ha- dać »  |ej si? n a la ł, podobni. |ak W iece endeckie R o n m e tu  R M erw ijM w  i b. w «
tron po śmierci Mikołaja I w marcu seł Chrystusowych. Niewolno Im na- rząd oddaje Bagu co Bogu się na- W obdzielą dn. 5 b. m« odbyły * R ządem  
1855) trwa przy swem silnem posta- tomlast wpływać na sumienia wybór- leży. Rząd marszałka Piłsudskiego z się aż 3 zebrania endeckie, które 4* ■. ■ » • m ■ a ■_ , •_ ___  j  i_ i _ i j  i t <__i_:_ s    ___ ___«„•_ .1 i  —•—aetM<M /4i-  Knmllflł wahesMu •*«»««■• wl,łAiai i h wq|.

wych wyriłków półwiecza było boda 
niezłomne świadectwo, które narót 
dał, źe żyje i żyć pragnie, rezulta 
praktyceay był żaden, Ale i w te
chwili
Po ssa

Jan zmera ciążącej depresji nowteniu nieodkrywaoia przed cza- ców i głosić partyjne basie wyborcze, daleko idącą lojalnością i poszaio- przeważnie skończyły sią smutnie dla
nie daje za wygraną. Roku sem wielkodusznych zamierzeń, które Akcja poi tyczna nie przystoi powa- wanism odnosi się do spraw kościoła inicjatorów. dniu 28 nb. m.. stsnął na J*

rezerwistów i b. 
rloniony na wieou w

1854 wojna Krymska zapaliła wszy* przygotowuje dla uświetnienia swych dze władzy duchow ej, która powin- katolickiego- Odezwa ta wywołała Antokol był widównią wystąpów Jaw nego pópa^Lkcj* BBW°™SR*ądeln.
stkie nadzieje. Konsekwencje wyeią- rządów (lenait & ne pas deyailer na stać penad part! mi, stać na stra- wielkie wrażenie w społeczeństwie p. J Obsta, który, jak się należało Kiótsotrwatc odchylenie sią Komitetu o*
gano dalekie- Wspólny front Francji, d‘avance les mesures genćreuses ży praw Kościoła Świętego, a zgod* Górnego Śląska. domyślać, przekonywał Iż poza en-
Anglji i Turcji przeciw Rosji znaczył qu’il pićjsrait pour iliustrer son nie ą.przysięgą na wierność Rzeczy- dacja nieme zbawienia, i  wywoływał ^  pned kQ jedl£ zko Mtrndniońym n,
definitywne rozbicie Świętego Przy- courroonement). D peszą podawała . Z e b ra n ie  S tro n n ic tw a  C h r z e ś c i ja ń s k o  RolniCzegOi łem zrozumiały niesmak wtroa ze- odpowiedzialnych stanowiskach w binne
mierzą a ".alkę zachodu w obrouie do Wiadomości Palmerstona, że wszel-     , _ .   . branych. Bloku, które nietaktovriq odnosiły sią do
innego wschodu 29/Xl 1854 Kossuth kie wysuniecie kwestji na stół obrad WARSZAWA, 6.11. (teł. wł. Słowa), stanon sko Stronaictwa w sprawie w  dzielnicy Nowe Miasto zebra- najsaersij h pociynaj Komitetu reier wistów
mzc str zeoa też Ano Ile orzed dyferen- KonorMU i każda oresia z zewnątrz W dn,u 5 go b. m. odbyło się w wyborów wyrażające się przez soli- ło g, za|edwie około 30 osób, z *<*»■ wojskowych. Z chwilą gdy sprawa zo-
tyzmem w sprawie polskiej, „nieroz- idąca wywołać może w następstwie ^ , ar8^ J  Fod p,Ze?ade iCaMl ,S'Ułd* o o o b r a n i e Czeg0 w iększość  opozycjonistów. Pre- n ^ ^ o Ł P o d d a ł  .^ " m y ś i  swejpj/rw^
wiązanie której oznaczać będzit za- «opóźnienie i zmniejszenie task, które zBI? Stronnictwa p. Tadeusza b ułd popieranie z^ [ ' J ' H f Z zydjum zebrania zdradzało depresję 8zej rezoiuoji do dy.poiycjl Biokn
ws7P nierorwiń anie kwestii wschód- I C M naddanvm oolskiru udrielić rz> nikłego zebranie Zarządu Giów- Nr. 1 a na terenie ziem zachodnich j jdenerwowaoie* a gdy po ogólni- z,miar występowania z własną osobną
3 ? . "5*25 « lamlerza.- n j .a  dni ^ S T l T A I S H  W  .■ *— * «  C U M  Nr. 30 K ato lick o -N aró d ..., k p(: - O r t J / f . ' s Ł  K od ,*  B J - J R ^ i S Ł W H f l C
chu wojny w r. 1854 sprawę poi- lord Palmerstoo w depeszy wysłanej Roiaic2eg °  poświęcone omówieniu U aj i- Leszczyńskiego s,uc. ^z0 pr ĝ"Ę wyjaśnić parę męt- Jy n. ’pienarnyCh posiedzeniaob Komitctn.
ską znaczyło wvwcłać interwencję w do Paryża mrobnwał raport amba- ^?raw ° rgaoL r:ylaychi politycznych. . o ref.iracli® P* Les * * nycb i nieprzekonywujących wywo* który?stanął zresaą od chwili swego po
wolnie Anglii i Francji z Rosła dwu sadora i oolecał wstrzymanie wszcl* P11®2®8 Zarządu p. Z. Leszczyński przemawia, sekretarz generalny p. m6WCy przewodniczący zebra- wstania na stanowiskn, iż słaszuem i spra- 
ianvch n X  S r o w y c h  A u s tT i Web J l iz ?  £  temat PoSki Sebi- w ^ łosił dłuższe przemówieuie. w Piasecki. W ożywionej dyski-Ji która n, nje J '  Pwid0eznie w zapasie wiediiwe jer by rezerwiści i b. w , .ko
P n ... A ?ego P iry t i Londyn oo koąć itopol n l. mlat p r .y o l.«  Ros|i t . t . l-  r*iCtla,',aklert,Z° ^ i.l | ' Z '  S r t l S  «otowych “ * » » » • « » ,  »t>y uratować ^ ^ g n g ? 5 j 3 g !  ”“' e° ' ' P' "
chciały. Francja i Ar.glja nie miały nej reperkusji na zachodnim froncie ła®u Ch. N, podkreśla|4C, 4e. ckljfri.t.? i i „Li przykrą dla siebie sytuację po- W yjaśn ić  należy, It wbrew pogłoskoii,
tuż ryzykować v - - -
nę zostawienia

^ “ć S z t ^ w ^ K T y m ł k ^ y e J ^  S y M o if f i*  ^ B ^ s T i K  do u  |u i  . i a « o | .  ^  W j j - j g
neutralność tak Wiednia, jak Berlina, gdzieindziej tkwił punkt ciężkości możL- Pr '®d rozłamem aicktórzy członkowie ukonstytuował się w Dasteoującym rozrzucaut przez opozycję ulotki. nie z samodzielnej akcji, powodując s^ 
Ale sprawą polska mówiła za siebie, wych konsekwencji wojny przegranej. V u M 4 ^ T l % L ° r J L u  *. Zv- .  J r C8iLCze„ _ g0rzeL  ? ! . . . .  _____

mterrar
_   Jeszcze gorzej powiodło się en- wyiszemi konieczno*ciaml[ paftatwowemi, któ-

Śmierć w Konstantynopolu M ckfewi- '  Miesiąc późnie] Alrxander fi zje*- gażcwali się w politykę sfr ieziną  z rT  dec,^ na p °P*awacb* Sdzl* zebrani d U n y c h ^ je d ^ t r t^ g ^ ^  PimereW"
cza tworzącego legjon peliki do wal- źdźał do Wf*r*zawy. Czekano .łask" linją postępowania uznaną wspólnie g un Lef c > J I Ja b , - mając Już widocznie dość >rtdnl wy* 0g6inego i państwowego.

u  b S r ł S Ł f S d J u w  w i t o c S o E i  S” o 2 ^ b " n £ h  ' , « T «  b o w ^ r  " WaWC!?'°  13 ° '  doński, W i c i . . .  C ałm io ^  sekretarz f j ó t ó . .  P° <">b" °  ° i J " “ “aS b i-S Ł t“l
real^a*li gaboetyTond>ńlp i p - S  , N . . . | ^ .  p. L . .* . ,* .k t  M l  eenerelny p i Ad ro P l.,,ck t. , *,‘,r6-  W |e c  p ; p ,  S . „ a , . , .  -  k « , «

Zamoyskiego przez rząd angielski puściły wśród wybitnych Peiaków P*a0 pracyt na przyszł .SC l zreterowar ^  niedzielę ubirgW odbył się w kcńcir wyjaśnić -aieiy, żc Komite*
i polecenie tworzenia polskie' dywi- wersje, łagodzące fatalny nastrój jjaki A re s z to w a n ie  d  r a  D rO D nera wiec P. P. S. Na sali publlcznsści powst*! wobec uohwały w * . ,  -tającego
zil zwrócić musiały -az Jeszcze oczy wywcLło ; pog ebanie sprewy poi- BYDGOSZCZ, 6-11. Pat. Wczo- ku dniami. Dr. Drobner stbi pod za- p*®2^ ,  ię£% om inąć paręstb obo* f f w ó K ^ o d t ó f ™
Europy Ja  kw* ję polską. Kwestja skiej nazajutrz zwycięstwa. I g  y ce- r i j aresztowano tu przywódcę Nieza- rzutem zdrady stanu, jakiej się do- h t°y ch widzóW szopki socjalistycynej, sweml przekonaniami, uważały za stosowne
nie ruszana świadomie w przeddzień sarz Airxandcr II dpznał w Warsza- i ; ioyćb Socjalldów dr. D^obnera z lU$Cjł w  jedneir' z przemówień,
wojny, pięć miesięcy po upadku Se- wie niespodziewanych owacyj, przy- Krakowa, który przybył tu przed kil-
bastopola z chwilą otwarcia się Kon- gotowana zgóry odpowiedź jego na M M M I
gresu paryskiego w lutym 1856 wra- adres marszałków tzlacnty zebranych Stronnictw a b iałoruskie w obec w yborów ,
cała na porządek dzienny uwag i w stolicy brzmiała: aj'enteds que Prawie we wszystkich ktecowych skiej, wzmocbtcna nazwiskami osób,

licznie reprezentowaną opozycję i... w  nzać Bz-r-.ym masom rezerwistów I b 
bojówkę. Na podjum za sied li: pp. Fr. wojskowych taką właśnie, a nie inną dro^ę 
Slą . .» .k l ,  M. Dittrlch, W. C iy i, S t  -  .  c« nlb,1.
U w c z a r * . . wiek, lecz re-pektuje itanowisko u ję te  p rie i

W przemówieniach, Jak zwykle, z. o. w
Za prezydium Komitetn;

W itold M iłotz vlce-prezei. 
Rńman Kruk L tw ko  sekretarz

Rada Opiekuńcza Kresowa jest

rozpraw wszystkich. Przecie w roku l ordre e^abli par mon uere soit main- okręgach wybcrczyth zgłpszone zo- osadzonemi w więzleo!u, w rodzaju przebijała arogancja i cbęć dekowania
1815 Francia acz zwyciężona miała temu... je  le malntiendral. Point de 8j?jy u8ty kandydatów b. białoruskiej sp. Ostrowskiego I Sznarkiewicza, na OaJniższycb instynktach mas przez
odwagę przez usta Talleyranda prze- rćoeries Messieurs, point de reveries.„m Krom idy", przyc?em Jedn. idą z fguru 'a  w Now grócku na czele z rzucanie haseł rewolucyjnych. P.
strzedz cara Alexjndra I przed kon- Dwa dni p^źaiej dziękując za wspa- Jtwartą przyłb cą pod nazwą .lewicy", nte|ak.m p. Czatyrką. Acalogiczna lista Dietrich bronił bojowej taktyki P. P.
sekwencją, Jaką ostateczność poddaje niały bal, którym go przyjęto wyma- drudzy zaś maskują sią i priybierają została złożona i w okręgu wybór- S. teoretycznie. P. C tyż natomi, it  ___  ^_______  _______  ,
zdławionym narodom. W roku 1856 wiał dobitnie słowa: M‘avzz vous nazwę .prawicy". W pierwszym wy* czym Lidzklm, gdzie pierws/e miejsce po napaściach na p. min. Meyszto- insty tucja która roznieca oświatę
Napoleon 111 dyktować miał pokój compris? ]ła!me m kux etre a cjeme Badku na czele l'st figurują wybitni zajmuje d r J Stankiewicz, a na dru- wicza, uiłow  i udowodnić iż .stj:ja* p0zaszkolną pomiędzy lodem wsi
Rosji ze swoje] ctol cy. Można się de pouroir recomoeni^r ąue punlr... hromadowcy, jak to ma miejsce w giem p. Wołyniee, ctłonek Centralne] lizm wojujący" Jesi wcieleniem pra*  ̂ miasteczek, oświecając ten Ii .d
było spodziewać i Polska s.ę spo- mals je  saurai rśprimer et punir.„a Nowogródku, gdzie na liście .Biało- Rady Szkoły Białoruskiej. worządności, zapomniawszy widaCz- ltr r£aU granice z iem  Wschodnich
dziewała. Ale właśnie nazajutrz po ruskiego robotniczo-włościańsklego W  związku z tern odczuwa się ule o swych oiwiadczeniach poprzed- RzeCzypospolitej.
Sebastopoiu i zwyciężeniu Rosji jaó- *  zjednoczenia" stoią znajdujący się ożywiona działalność placówek i ja- nieb, jak np. .jesteśmy antyrządow- Czy jesteś j eJ- czi0nkiemł wr.no ',
niej niż kiedykolwiek sprawę zdać w  Londyt e mowa wywfła«  ko“ * więzien.u b. posłowie Taraszkiewicz, czejek b. Hromadv, a przedewszy- carai... wobec rządu Jesteśmy w Zvemuntowska 22 od godziny 6 tej
so b e  było można z Ogromu, potęgi sternację Rząd J, Kr.^M, nie zapom- jntj ;  Druza grupa broma- stkiem .hurtkow" T-wa szkoły białe- ostrej coozyeji..*

B. pose* Pławski natomiast prze-      .
Po ntem mołna stwierdzić, ie  mówienie swe pnćwięcił wyłącznie * 4 A  •  •  *  *

bloku mniejszości pole-bice z praską miejscową.

o .  ruskiego robotniczo-właściańskiego W związku z tern odczuwa się nie o swycb oświadczeniach poprzea- RzeCzypospolitej.
»; „  , ujl , * . zjednoczenia" stoją zoajdujący się w ożywiona działalność placówek i ja- nieb, jak np. .jrsteśmy antyrządow- ę Z]f j esteś  je j
J . t„ y r h ° ^ / anJ im M n i  iannm więzien.u h. posłcwli Taraszkiewicz, czejek b. Hromadv, a przedewszy- carai... wobec rządu Jesteśmy w Zygmuntowska 2

- - -  - r - -  7 ■ - n ' ,  r ' . : " 1 I !  i , . , L . T  L , L « ' v S ,  S  Ml!>tła '  inni> DfH 8 a 2 ru p a  b ro m a -  stkiem .hurtKOw" T-wa szkoły białe- o s i- !j opozycji.. do 3 ej
i siły rosyjskiego g.gants. Daleko by- niał jeszcze u .łaskach , które Orłów Jjowełjw ukrytych skiai a s ę głównie ruskiej. ‘ ' ‘ ‘
ło do zupełnego pokonania potęgi w^tuueo u swego ̂  “ ^ śc,a " “ * działaczy t a k z w .  ,T-w« szkoły P ostem  molna 
rosyjskiej, a potęga ta gdy chodzi o powiadał za cenę -py len ia  inter- bja| orUfkiej. w  ę , WOgródkj, np- Blałoruiki Komitet blo
Europę, w dawnej Polsce punkt ,ó j wencji złożona została lista .Zmagań za ia- powouzenia nir-ma. O
c ężkośd i wpływj na zachodzie mia- n j® fatalne og łos^nej atnoeitji dopeł- jere8y robotników j włościan", W charakterystyczny fakt, aiory miar mówców, i« » . r .  -j . n.a«ucuiu y**./- .  .  ,  i .  _ -
ła. I już w lutym roku 1856 Napo- nijo wrażenia- Wtedy to lord Lynd- JjicjB te, pomj.d zy poprzednio za- miejsce w NowogródKU 6 lutego pod- nosi swobodę przekonań wypowiada- U^uwa Sól Q O  P O g  J  ^ 0 3 .
teon III di strzegał rysującą się pod- b u n t  zk ^ 8zra* w , a n g a ż o w a n y c h  dla roboty komunisty- czas ki rmaszu. B. posłowi Re auli nia się, szczególois zaś na wiecach, 0(Jz* oa M iędzy ,rodowej
sta -ę przyszłej eoten... francusko ro- interpelację rządu Króowej . . i - cznej osób znajdują się członkowie ludność, zebrana na wiecu, nie dała —część publiczności pragnęła zabrać . Parvźu w r 1927 wielką
syjskiej. W chwili t\ Angl ja niechętna Je*®H fnój szanowny przyjaciel lord T J białoruskiej, .auc^yciel zab-.ć głosu, p : der as ^  przedtem głos w dyskusji -  prezydjum po- Wy8‘a* eod'!  S A  ł
zbliżeniu dwu potęg kontynentalnych Cjarendon zajmował się losem Pol; gimnazjum Wał mrsk.egó w Wilnie deść spokojni! wysłuchlia rzedsta^ śmieszyła v;i c uwiązać, zaś naiw * m arko  9 foó .
Francji i Rosji, Anglja przez usta skj na Kongresie Paryski®, wyn>k Dworc-anin i nauczyciel gtmnazjuri wicieia P. P. S , -artji tutaj zupełnie nycb amatorów wołnot ci słowa ćci* O ry g in a ln i ty lk o  z  m ark ą  .S łon  .
FJratrstona ministrowi spraw zagra- ^  rtd’a r| f T  w Radoszkowiżzach Hawryluk. Takaż niepopularnej, (o) gaiy bojówki po całej fali, aż mu- Żądać w szędzie!

»Sd: A f J S f t  h t:  >'»** dzla,*“ V T-wa Kkoly blałoru-  - ---------

Z i m a  Joat n ie je d n o k ro tn ie  p o ­
tem świadczy Ody olmiflbna zapewnieni imi WOdem  różnych d o lę g ł i^ o tc i  n ó g

J włościan", W charakterystyczny fakt, który miał mówców, iż P. P. S. każoemu przy­

dała myśl interwencji osobistej Na- ry on reprezentował jest wprest ha- ..
polcona Ili w sprawie polskiej przy nlebnym... sądzę być organem przez
atoie cbrad zbliżającej, s ę Kongre- który przemawia egół ludzi roztrop- I hMego nczajutrz po Kongresie 
su. Ale Walewski odoarował cios. W nycb nietylko Anglji, ale cywHzowa- Ks. Adam Czartoryski, niestrudzony 
depeszy do Foreign Off błaga w imię- n ! Europy... mówię głośne: znaczy sprawy polskiej na obczyźnie orę- 
niu cesarza o interwencję rządu J. brac' odział w  tym  steku okropności downik, co wszystkie sprężycy poru- 
Kr. M. w PetersbUigu, gdyż Francja pokrywać rzecz urzędowem milczę- szył, aby wtedy spraw- polską raz 
w obecnej sytuacji powziąć decyzji nlem  ■ jeszcze na drodze dyplomatycznej
n il może.... Lord Clarendon wówczas mini- odgrzebać. Ks. Adam po ro<u 1856

gi ster spraw zagranicznych W. Bry- widział opadającą w oczach Europy
tanji wyraził publicznie rorczarowa- kurtynę nad polską sceną, sygnał ro- 

Nie ze strony Napoleona lii wyjść nie (deception) rządu J. Kr. M, z po- zegrania s'ę zą chwil parę trzeciego 
tedy miała inicjatywa ponownego roz* dobn^go rozwiązania r.łnśef sprawy aktu wielkiego narodowego oramatu- 
patrzenia kwestji poliklej. Na skutek przez rząd rosyjiki... prosił też W. Aktu z roku 1863, w którym Polska 
uchylającej się deklaracji Walewskie- Izbę usilnie o spokój z uwagi na re- 1 Litwa i Ruś iść miały razem a pie- 
go  lord Clarendon ambasador angiel- perkusje jakie debaty tego rodzaje czętować krwawo niezh mną wolę wy­
żki w Petersburgu zwrócił sfę z po- wywołać mogą w 3 wzburzonej opfnji trwania przy świetnej tradycji wielkie] 
lecenia swego rządu do br. Orłowa rosyjskiej g lycbddzi o polskich pod- historycznej Ojczyzny, 
z zapyLniera czy i o ile rząd rosyj- drayeb Imperjum Aleksandra 11.... H A. Krasiński

siała interweniować policja.

D r  M. GTl E l Ś  |
powrócił i przeniósł się n s Targo­
wą 15, róg Bćtiny (za ostrobr. most. 

krileioar ). tel-f 14*7
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ż ą d a ć  t a l k o  Qijy q (na tn ij u juppb  f i r m y

(BrDźsniD teatralne.
wSułkowskłm, sztuka S. Żeromskie 

go wystawione w  Reducie po raz 
pierwszy w  niedzielę 5 go lutego

Niech nam nic cb*idzi — gdy oto 
bierzemy piórn do ręki — o ideolo­
gię utworu Żeromskiego. Dotknęli­
śmy ttj materji pisząc na tem miejscu 
o  .Sułkowskim" w dniu, kiedy nam 
sygnalizowano, że ma się Odbyć pró­
ba generalna sztuki przygotowywane] 
w Reducie, jak zwykle, z ogrom*,? 
pracowitością tudzież pietyzmem za­
równo dla reputacji autora — jak 
własnej.

Zresztą jest .Sułkowski" tak lnte- 
jęralnem ogniwem nietylko teatru Że­
romskiego lecz i wszystkiego jego 
dzieła pisarskiego — że zapuszczenie 
się w meritum  tego splotn różnoro­
dnych zagadnień, jakim fest sztuka, za­
wiodło by nas któż wie jak daleko po 
za skromny zakres ...recenzji dzien­
nikarskiej pisane] oa domiar w zro­
zumiałym pośpiechu po premjerze,co 
w czas najgorętszy karnawałowy oraz 
wyborów, między jednym wiecem a 
drugim między jednym a drugiem 
balem przeciągnęła się do Kwadransa 
na 2 gą po północy.

Będzie nam chodziło o to Jedynie: 
ta k  zrealizowano w raducie poetycką 
na rację dramatyczną tv/órcy .Popio­
łów".

Z pomocą nam iście koleżeńską 
przyszedł obszerny, odcinkowy ko­
mentarz ogłoszony w sam dzień pre- 
miary w Jedne] z gazet naszych, 
uchodzącej za zdecydowanie prerefu- 
tową lub redutcf.lską (żartcbliwie

wyrażamy się tak. Jedynie dla ukwiece­
nia suchego sjirawodazwczego stylu!), 
komentarz w dodatku ^odznaczony 
misternie a kabalistycznie: nm o" — 
który to kryptonim niech nam wolno 
będzie rozłożyć na pierwsze litery 
imienia i nazwiska samego literackie­
go kierownika Reduty, t e c*y — ma­
my przy najmniej na czem się o?rzeć, 
szukając klucza od Sezamu wizlkiej 
na Pobutaoce premjery.

Inscenizacja .Sulkowskiego' wzię­
ta na warsztat na wzgórzacn Pohu­
lanki mogła — pisze p. mo — pójść 
w różnych kierunkach. Mogła wyjśa 
z założeń widowiskowych (to znaczy 
uraczyć nas iście mejningeńiką wy­
stawą) z wysuaięciem oa pierwszy 
plan wartości optycznych igestyczno- 
patetycznych; mogła wnieść na scenę 
przedewszystkiem lirykę, która aż się 
przaiewa w ooetnacie symfonicznym, 
w hymnie Żeromskiego. Reduta, od­
rzuciwszy cały kram dekoracyjności i 
realistycznej m ls z  e n  s c in e , a przy­
gasiwszy, umiejętnie zastosowanemi 
wykreśleniami, liryzm sztuki, zdecy­
dowała się pokazać nam je] sens 
wewnętrzny zwracając. Jak wyraża » ę 
of.cjalay komentator onegda|;ze] 
premjery .wyłączną uwagy na barcie 
się czystych, niezłomnych pojęć czło­
wieka idei z głębokim nurtem mi­
łości spalającym najwyższą nieraz po­
tęgę zamierzeń, haseł, czynu".

N e zwracajmy my ze swej stro­
ny uwagi n i zawiłość tego ostatnie­
go frazesu, ua nurt miłości (nurt — 
oznacza w mowie polskiej najbystrzej­
szą wodę na lfnji najgłębszych 
miejsc, fale, bałwany, odmęty)... spa­
lający potęgę zamierzeń! ,. Zafrapo­

wało nas przedewszystkiem rezolut­
ne twierdzenie, że pokazać w .Suł­
kowskim" sens wewnętrzny wycho­
dząc x założeń psychologicznych mo­
gą łprosię posłuchać!) , tylko ludzie 
Idei ja k  Redutowcy pod wodzą 
Osterwy posiadający świadomość 
czystości zasad artystycznych"

Po takiem zraoaopol zowaolu na 
rzecz Reduiowców (przez wielkie R.) 
czystości zasad artystycznych, nastę­
puje drugie nlemnlrj zdumiewające 
zapewolenie ex cathedra. Mianowicie 
to, że dla tego aby sprecyzować li* 
nje konfliktów wewnętrzny.b .. ,,trze­
ba bodaj pominąć lirycznąro^lewność 
poematu i aie akcentować specjalnie 
barwności efektu optycznego"!! A to, 
co znowu? Więc np. Teatr Narodo­
wy v Warszawie wystawiając .M aze­
pę", w przepysznej oprawie czysto 
mejningeńkkiej mlte en-sebne... [zatarł 
przez to linje konfliktów wewnętrz­
nych w tragedj Słowackiego?... Cóż 
to, za przeproszeniem, za bujan'«l 

A na ortatek jeszcze raz daje nam 
?. ^komentator zbawienne (upotnnie* 
nie aby nas, broń Boże, nie Obcho­
dziło... .widowisko, obrazy, słowa, hi- 
storja, dyskusja, roziewiiość poetyc­
ka..." Na to wszystko mamy być, sie­
dząc na orzeijatawleniu iw Reducie, 
głusi i niemi. Nas powinoż wyłącznie 
przykuwać do siebie: „sprecyzowana 
artystycznie koncentracja psychiczna" 
i - ogólno ludzki sens Sułkowkiogo".

Go to wszystko ma znaczyć? Co 
za cel maią takie uprzedzania wrażeń 
publiczności, takie nastawiania lei u- 
wagl, takie arcysubtelne dtsiinpuo 
ubrane w profesorsKą togę? Rozwią­
zanie zagadki znajdziemy w pow tó­

rzonym oarokrotnle w gazetach.,! ko­
munikacie dyrekcji Reduty. Zaznaczał 
on z naciskiem, źe wystawiony jest 
na Pohulance ,,Sułkowski" w opraco­
waniu przeznaczonem dla szerszych 
warstw ludności krasowej.

Rsduta, a przynajmniej spoi a część 
jej zespołu, łada dzień puści aię z 
•Sułkowskim* w objazd po miastach 
i miasteczkach- N ■ byłoby tam ;po  
s ibv wystawić sztuki z całym apara­
tem dekoracyjnym, którego wymaga. 
A znów wozić z sobą któż wie jak 
zasobny montaż? Niema s m o b u .  
Zresztą cóż by to był za koszt wy­
stawić «Sułkow?kiRgo» cfajćby tylko 
w Wilnie, nieprcymierzając jak «Ma- 
zepę» w Teatrze Narodowym?

i zamiast wszy sko to, krótko i 
wezłow ato nam powiedzieć, ze szcze­
rością i otwartością, którem! tak ła­
two nas zawsze zjednać i chwycić za 
wi rce — deklamuje się o... pogardzie 
dla .założeń w dowiskc -rych" o... 
szkodliwości zbytfl) precyzyjnej m>se- 
en seśne etc. etc. etc.

Po co ta irytująca spora szczypta 
szarlatanerji w tak pięknych, tak sza­
cownych, tak chlubnych poczynaniach 
Redutyl

•
1 otośmy oglądali to widowisko 

„nrzeznaezane dla szerokich warstw 
ludności kresowej*.

la k i  «Sułkowski» ma być wysta­
wiany dla puliczności teatralnej nie­
tylko białostockiej lub brzeskiej aie i 
dla lidzklel, wołkowyskiej a może i 
mołodeczahskiej etr.

Sądzimy, że oto co przynajmniej 
wy ładnie «przypomnieć» publiczności

prowincjonalnej bądź w przemówie­
niu z przed kurtyny bądź w progra­
mie:

Sulkowski józef, syn naturalny 
księcia Augusta Sułkowskiego uro­
dzony w 1771 r. zginął w 28-yn? ro­
ku łyćia w stopniu pułkownika czyli 
szefa brygady wojsk f-ancuskich pod 
wodzą Napoleona, skłuty dzidami i 
dosłownie rozsiekany przez beduinów 
i rozjuszony lud Kairu gdy wiózł 
rozkazy Bonapartego do oddalonych 
miasta przedmieść. Było to w 1798 r. 
Wstąpiwszy w 1789 do szeregów 
poliklch wojsk koronnych, bił się wa­
lecznie i zasłynął z wielkich zdol­
ności. Po przyriąoieniu króla Stanisła­
wa Augusta do Targowicy, nietylko 
jtgo armię l®cz i PolSn.<j porzucił. 
R ąd francuski, któremu usługi swoje 
ofiarował wysłał go—Jako znającego 
języki wschodnie, onobliwie arabski— 
z misją dyplomatyczną do Konstanty­
nopola. Zaledwie taui stanął, na wieść
0 powstaniu Kościuszki spieszy z 
powrotem do Polski; bierze w in­
surekcji udział a po klęsce pod Ma­
ciejowicami, znów udaje się do Francji. 
Wstępuje do armji francuskie] I wy­
słany jest pod rozkazy Bona partego, 
okrywającego się sławą we Wiosze*h. 
Gen. Bonaparte nta go przy swym 
boku w charakterze nietylko adjutanta 
lecz i zaufanego w:~»ói iracownika. 
Towarzyszy Napoleonowi do Egiptu 
nietylko Jako świetny sztabowiec lecz
1 uczony lingwista. Bierze udział w 
zdobywaniu wysny Malty, w bitwie 
pod pframldaml a, irzy zajmowaniu 
Kain przez wojska francuskie, pada 
trup'!®--Jak się rzekło—na polu chwa­
ły. Dodać trzeba, źe jeszcz*. w 1791 i.

ukazał się napisany pnez Sułkow­
skiego Jakby Jaki maiJfest, .Ontatnl 
głos wolnego obywatela" gdzie prze­
mawiał za usamowolniżniem włościan 
i równością wszystkich klas. Cały ro 
nnans Sułkowskiego z księżniczką, 
córką dettjrtuowancgo suwerena Mo- 
deny i Parmy, jest zmyślony; posłu­
żył on Żeromskiemu dla uwidocznie­
nia wielkie] duszy Sułkowskiego, który 
uważając miłość za zawadę, kruszy 
ją, tę miłość w sercu wrasnsm aby 
niepodzielnie poświęcić się odzyski­
waniu utraconej Ojczyzny.

Dopiero na tle takiej introdukcji 
zarysuje się wyraziście pięć obrazów, 
na któie sztuka jer* padzidon^.

Pierwszy obraz. Sulkowski wśród 
biwakujących żołnierzy u ognisk, no- 
cr księżycową, gdzieś w polu pod 
Weroną. Pierwsi polscy legjoniści z 
pod sztandarów Bonaoartego, co... 
jakże daleką drogą, jakieml zbocze­
niami szli .z  ziemi Włoskiej do Pol­
ski"? Przez San Domingo, nrzez pla­
ski Sahary, przez wąwozy Some-Sle- 
ry... Na sztandaracb, pod któremj 
tłu !ą jeszćze wypisane hasła Wiel­
kiej Rewolucji. Najbardziej, aby się 
tak wyrazić, prymitywne i sumarycz­
ne te ogniska w zaśnieżonem lom- 
bardzkiem polu; zamiast dekoracyj 
.krajobrazowych" szare kotary, tylko 
przez szerokiu w nichwycięce, na tle 
poświaty księżycowe! widać porusza­
jącego się, jak cień cbiński, szyldwa­
cha. Nic — tylko to. A jednak — z 
tćgd szalonego skrótu wyłania się, 
idzie ku nam i wchudzi w dusze na­
sze: zarówno idea Polski zawiązują­
ca tir u tych biwaków na sto z o-
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Miejska pożyczka inwestycyjna w sumie 
2.500.000 złotych.

'nformują osi, Iż Magistrat m. przez bank obligacjami, od których
. w „  , 1  . t  . Wilna zamierza z a tw n ą ć  w Banku trzeba bidzie plaefć rocznie 7 proc. iM elioracjeoodstawowe i w Ią Zresztą ety dołożyć wszelkich .starań, by Gospodarstwa Krajowego nową po- 2 proc. amortyzacji. Sprawa powyższa

* J r  nie zawsze tak zwane parcele samo- w jaknajkrótszym czasie nastąpiło to tyczką na wykonania inwestycyj wo- przedłożoną zostanie na najbliiszem
a szczego: -we. dzielne są samowyitarczające. W in- U wiadomienie, które da możność na- dociągowych i kanalizacyjnych w su- posiedzeniu Rady Miejskie] do za

(dokończenie artykułu w . Słowie■ ferBłie tak państwowym jak rolni- leżytegJ zrozumienia jik  trzeba pro- ? '  .łr(iM  ma . ,  twierdzenia.
* N r 25 z  i n  51. /. br.) ctwa jest więc jaknajszybsza intensy- wadzić gospodarką na gruncie zme- Pożyczka ,a wyp,aCOną ma być

skutkiem zb egu okoliczności ni- fikaci» n ^ y c h  ecsrrdarstw  roi- liorowanym ject to zadaniem orga- LIkw/dacja organizacji komunistycznej na derenie 
ninieiu. >p o .  ° . ac~ t S S T J  Dziśnietiskiego.

*

Ponadto
a a t.n . ,-nt ni.w .u,- " stanie, jak słusznie zaznacza A. w tym kierunku ju i duto  zdziałano,

wo owanego o czy • «/«],* Popławski w ostatnio wyoanej pracy te  mrok zaczyna się roznraszac— Oaegdaj, na terenie pow. Dziśnień- realny w postaei ko*npromitn|ącngo
skiego o osuszeniu bagien w Wilen- kradvtu roineoo lednnra- świadczy niewatnUwie skieg* wladzB *»B*Pi*czenstwa przy- tych działaczy materjału. Ogól-ra sre*
izczjźnie, ukazuje się z pewrem o- __ . ., _ .? 1 . . . . ^ . łą " s tąp1/  do całkowitej likwid-cj szero- sstowano dwanaście osób z prewo-
Dói iiemem przeprowadzę spl tę = iciągnię- interesowanie się szerokich mas roi- ko rozgałęzionej organizacji komuni- dyrami Skurko i Pieskaczewskim na

la l  z a zn a cz y łem  nonrzednio dy- leg0 dłupu 1 d,M e£ 0  poszukuje kre- niczych kwestią mełjoracji—z  drugiej stycznej, zoie anizowanej przez wy- czele Wazyscy aresztowani odpowia-
. dy«u amortyzEcyjnego. Mołiiwości strony — szerzenie się racjonalnych a ła n o lk ó w  m ńskich w\?óz i prowa- dać będą przed sądem za udział w

skur.? wywołana odczytem obracała p ad tym kształtują się co- metod w rolnictwie wzrost użycia dzoDe;l w f°rnii® drobnych jaczejek komunistycznej wywrotowe] robocie
się przewainie dokoła stwierdzenia r „  pom>ilniej. Najlepszą lokatę ta- nawozów sztucznych usziachztnio- ° bsI™ufeCych *®‘e 1 dr,bnB #s,cdIa: * w tym ceiu w skazani zostali Jo 
s ta n o w is k a  m ów cw  wobec bądź k-___ krpAuta -tanawia hr»7 i t i u . , Kreda ta lobbta obserwowana ju i dyspozycji władz sądowych. Podobno

dita- _ * , y “  ą . ® kwesljł nych nasion, ulepszonych narzędzi, była oiJ ki1 ku miesięcy i w wyniki wśtód aresztowanych znajduje się
Harskl. 4  obserwacji ustalony został ciszbi- przybyły niedawno z Mińska delegat

KRONIKA MIEJSCOWA. z, ^awijetami prowodyrów t, zw. .osobowo ołdieła* przysłany w

Ks Prof. Maciejewskiemu, 
k ’erownikowl duchownemu, Ru 
dżinom oficerskim 3 k a. p. i 
3 p a- c oraz wszystkim lym, 
którzy oddal, ostatnią posługę 
ś p  HELENIE M ATKOW SKIEJ 
składamy serdeczne Bóg za ­
płać.

M Ą Ż  i SYNOW IE.

stanowiska mówców 
mełjoracji szczegółowej bądź pOdsła- meljoracje szczegółowe (u nas w sze- 
wowej. Odmieńcy natomiast charak- TOkfm zakreK  możliwe właśnie
ter miało przemów. :nie inż, Jensza, dokonaniu meljoracyj podstawowych) _  m  “ M r ^ o T n i organizacji, kewlzje u poszczegól- ceiu instruowania komendantów ja -

uzasadnieniu _ ze w ieiedu na » u c* m  z , i s i n s . -    £  * 'i?*  *"LCj en i !  nycb f*>nkó*  organizacji dały wvnfk czejek.osaulr na rzeczowem

PODZIĘKOW ANIE  
Doktorowi ̂ Medycyny] Rondo- 

mańskiemu, Naczelnemu C.Ża- 
rzowt 6 p p. Legionów za peł­
ną pawlęceń, prawdziwie facho­
wą bezinteresowną opiekę le 
karską ś  p. Helenie Matkow  
sklej składamy z  głębi serca 
płynące podziękowanie.

M ATKO W SCY

T-wa Lekarskiego.
r»t pr«?™ ga* Lra°itądŁ zS .« h  “ -"ie wS.\°„di.S&SBJS' JSWS Kasa Chorych prostuje!
imtyby. w . . tb iu -  tl.klr>l;k*cli U  . c  nośńa ’  R ^ a |a5 l 7 t t “ ^ „ T ąy“ o-

TEATR I MUZYKA ! ! &  2

. . .  , -ze w z g lę d y  na znaczno zw ię k sz ę -  przemiału iyta. Wcbec t;eo.’  i e   ---------------
śezy, źe podniesienie stanu gospo- nje wydajności ziemf. Z drugiej stro- wydane uprzednio zarządzenie w st#wic.cli Zw Miast i S u f T z T S ó I ^ ^ - T S H J  
darczego me -róże polegać wyłącznie ny m ti(oracje szczegółowe właśnie przedmiocie ograniczenia przemiału ^ S ó w  Zlemskićh * T' “1 “ ' ’
na osuszaniu bagien i ie  równolegle oznaczają intensyfikację   ■--* --*----------
z tą akc^ą należy forsować meijoracje darstwie
uczrgólowe, p m *  prelegenta n l .W  |  |,k k 0i» ltk pr2el0 e a lilm  s to im ,  ^ . “ “ ^ a l n T k S a " m d ?  ‘Ś S S t L
€en^ j e* • r» H jest uwapa ni. Olszewskiego, ie niski na. Młyny nie przestrzegające wipom- izaay th na konferencji tematów d '  * “ *»**\ i wielu, wielu bolączek |Kisowych:

Odczyt m t .  O.szewskiego eraz p02iom kuliury w Wileńizcz^źnle nie B iaoeg -  zarządzenia pociągnięte zo* wojewoda Raczkiewicz zwrócił sie d a  n« P o h n U n c e i D iii.  o Szanowny Panie Redaktorze!
re o iik a  ini. I s n s z a  nasuwają szereg «i_ , a . .  , , S taną  do o d p o w ie d z ia ln o śc i . m  w t «  . . .  Kodu 20-ej porai trzeci «Sułkowskl» St. Że- «Komisja apteczno-lekarska pod prze-

  da rolnikowi możności racjonainego Chodzi fu  D rzednw a7V Btlcim  n  Paaa prezydenta m. Wlina z pruśbą romikiego w wykonaniu całego męskiego wodnictwem Naczelnego Lekarza Kasy Cho-
ykorzystanla dokonanej meijoracji duże rnlvr.v  b« ó rv rh  iak  ®inHn m n  O wydelegowanie P a  te konferencję Zespołu Reduty, na czele z Jaljuszem rych m. Wil z d rr, -  K lotta w Fk.adiie
-  —A i  x , u  j  , ■ ,  . , , * , ™ły°y> s it  ry t n , ]ak  W iadom o, D y re k to ra  E le k tro w n i M le isk le t in ż .  O tterw r lekany specjalisiów wszystkich działów me-
:cz o ó łr w e i  te m  b a rd z ie !  w ła śn ie  ł « t  Irillra w  O  atcnana o ra z  le szc ze  IrC iftero  erzpri- — f e ®t r  l u l a  «L u tn ia -) . dvoyny, a m .anowic'c dr. dr. B Sznlolisa-

'  JeOuBgo p rz e d -  L ? .Kittay  w  W łln łe . D iii Sa.a Teatra Pol- M. Girszowlęza, Kaołana, Będiyfiik.eeo. Kui 
s iaw ic ie ia . skiego udzieloną została na występ ekspery- nickle), Małkowicz Sutockiego, W. Szalewi-

W O J ? K O  n  A  mentalny in t. Lo Kittaya. cza i W. Zaleskiego w zw lątka z notatkę w
  U w adze n n h n rn w s rh  rn n r . ~  O statn i rec ita l sk rzypcow y B ror*  dziale «Kror ka» pt. «D*twne praktyki Kasy

„ llrm ,o rv r  t  p o b o r o w y c n  r o c z -  | ( a i r « 0 im p iu  w  T e a tr łe  p 0 iik ł i  Ś * .a -  Chorych, -i N r 20 gazet, tS łow o . z dnia
m u  l» O ł ,  K o m isa rz  KząuU na m . ny skrzypek Bronisław Olmpel, który zdo- 25 styczn.a br., uprzejmie prosi o podanie
Wilno podaje doogólhej wiadomości, był na pierwszym występie wielkie powo- nsstępnjęcego wyjaśnienia:

KO r. T>. odbędzie s'ę posiedzenie i ł  zamieszkujący na te re n ie  m. Wilna d*enie> wystąpi leszcze raz jeden w £ odę li nieprawdę jest, jakoby lekarze Katy
Wecbód »ł. g. 7 m . 16 g g j "  " " ‘ * * 0  *0*11*0H u  r c c ^ i k g  1907 . I tó rk y  o b c  2 * ^  Z S t S U A T a S S

•mówienia spraw związanych z za- wiązań % do stawieaia się przed — « Z ło d tlc i iji.g m ecenas* .W czwar- sto icl było wydane za rę iz en le  ścisłego
Zach. sł. m g. 10 m. 53 twicrdzeuicm budżetu na rok 1 92 8 /2 0 . Komisją ?ob«rową, innych powiatów, tek raz tylko jed u grana będzie św ietna stosowania się przy zapisywaniu lekarstw

J H L .f t l f A  a  z p rzy c zy n  uzasadnionych nie m o - komedja Molnara «Złodziej i jego mecenas*, pod rygotem odpowiedzialności ma^e.Jalnej 
c a  s ti.u a *  nr?ed w ła  c lw a K o m is ia  ~  N a jb liż s i*  p rem jer* . W p*ątek po do lekospisu kas iwego, który obejmuje prz,

—  fo )  N ow e no rm y  p o d a tk u  , P _ 7 . , "  raz pierwszy grana będzie znakomita sstyra *zło 800 środków, jezt więc bardzo b .7ra ty
w h o tlrn  . k. Poborową mopą. O ile zamlezzkują W Caillavefa i F l e « v  «Kiól>. która przed i daje . r  okle pole do wyboru c lnowied-

nx. chodzącemi wyborami do »ejmn nabiera niego lekn Lekoipia kasowy nie jest tajem-
i rumieńców nicą 1 każdy, chcąc * się przekonaś o }egw 

zawartości, stwLrdzi, t e  odpowiada on w 
n rzyztw o F ibarm o- zupełności wymaganloir i postęoom współ'

F o h n isn c e . Dnia czesnej medycyny, 1 że w osnnkn do la-
„  j ;  ----- ,----------------------------------  c  B   _  ____  ̂ 18-tej koncert le- koapisSw, naprzykład, daw no istniejących

uwag.
Nie ulega wątpliwości, Se meijo­

racje podstawowe mają pierwszorzęd­
ne znaczenie i winne być podjęte w 
całei rozciągłości. Nie dlatego tyikcr,
Id w ten apeaób zwiększymy o kilka­
set tysięcy hektarów przestrzeń użyt­
kową, lecz i dlatego, Se wówczas 
tylko możliwą stanie się wszędzie 
meljoracja szczegółowa, która obecnie 
w licznych wypadkach nie może być 
dokonana wobec braku odpływów.
Chcę przezto powiedzieć, źe S p o a tn e ż e n in  
sama meijoraeja podstawowa je 
azcze nie stwarza faktu po.lne

szcz gói wej — łem bardzie] właśnie jest kilka w Wilnie.

K R ON I K A
WTOREk
7  Dsl*

Romnalda op 
jntro 

Jana z Maty.

z tm h  6 - J l  1858 j.
s t t f W n f  “ “  h .  S f i j S a m ;  «

we normy podatku od zbytku mie- 7 , -  Wileft kle Tow arzyr
szkąniowego. Za podstawę nrzvleio wic?*a Przed Komisją m Wilna, niczne w Rcdncle n* 
i a J  osoby, zaimulace lo k a t I s S  . , tyŁJ ®elu Pora-ientetH pooorowi ii-go mtego rb. o godz.■ * y  * * W OKfll w Cu pO u/inrti y łn4i>A r ł r i n i  1R irHiintnia ek nnmpttalnptfn nWwnkn

-  Protisst związku rzeźolkd AKADEMICKA.

Fala 435 mtr. 
Wtorek, 7 lutego 1928 r. 

16.40—16 55: Chwilka litewska.

8pecjamą komisję lekarsko-tptecsoę; 'd w a  
razy do roku po aprztdniem  powiadomienia 
wszystkich lekarzy, pucujących w Kalie, 
aby zgłaszali śrcdL , . tóre uważają za kc-

nem a stanu eotpodarczcga, lecz irednii w nun. i 703
tylko warunki do jegr podniesienia. Tru prn tura t 
Ju l Olozcwski mówił na wstępie, źe średnia j ~  
niesprzyjające warunki w Wileńszczy- opad sa do» i 
źnie pow.idują niskie urodzaje—dwu- Hi w J 
krotnie i trzykrotnie niższe niż w In- wiatr \  Południowy, 
nych dzielnicach Państirn. Czy je- prsewaiają«: .
dj..k  ..‘u u r a i .b a g iM  k .i,k fcy  H m i "   -------- ------------------- . . .  ]. M A . r i l „ .  „ ............ ................ .....................
niską wydajność z jednego h.P Oczy- *endencjs barometrycua spadek ciśnienia, w  związku z podwyższeniem nrzTż . P re z e s  Rady N aczelne! Ko- tacu x x  ycla literack8- Ee<* ’ wp‘»ać do lekospisu, albo zbędne
wiście —  nie Zwiększy tylko ileść URZĘDOWA. Magistrat opłat na Miejskiej Staęji “ ‘^ t n , młodzieży akademickiej 17.20-17.40. <o d w o zen i^now eep  pra. w r |ek0spi«“ !
hektarów, stac posiadania ziemi j,ro- _ — B roń m a ło k a lib ro w a  zw o i- Kontroli mięsa, związek rzeźników w P „ , .  S o łtan  baw ił w  «odczyt z działu «fcjw ec- ksuy ordynujących w Kasie; 3) w wyjątko-
dukującej 
ncj. Oznaczać 
ogólnych 
bytu tych 
szczęśliwymi

mc ™OŁ“ d ULOł jeinoczeinle z tem pismo tsJ za- wule ujemnie na tarci wileńskie.* " w  g0 kom,tetu pomocy młodzieży aka- piec. Allegro, Largo, Allegro.
z p n esI:mem stana g ° sa°* znacza, że władze odnośne nie po- żuawie tej dowiadujemy s.ą,£iż proś- ?.e“j,cki aL gS zlf . Awyg,#sił referat na D mgil Nr 5 u  F o S e J a ^ L a  C u ^ l I

darczego, polegającem no zwiększę winny stawiać przeszkód w wydawa- rziżninów Magistra! pozostawi tBma* Prac Koritetu. Ma,at s. ;3 skrzypiec, altówka, 2 wiófonćzeiei"
niu produkcji z  jednostki przestrzeni niu zezwoleń na tego rodzaju breń, Prawdopodobale bez uwzględnienia. w le c z  »rem pp. wojewoda Sołtan 3. O-r-h. Teleman: Koncert G dur na 4

I S L S Z T *  T d “ t  -  łowiecki.. Z & S M S S S S . f e  L enictwie i meijoracje szczegółowe. W w .idza wojewódzkie powiadomiły sek wydzNłu Opieki Społecznej pa- _ . SZKOLNA
tyeh warunkach ograniczenie się do podległe sobie urzędy administracyjne wziął ostatnio uchwałę, wydzierżawić ” ż !rz d  In sp ek to ró w  szko lnych
me joracyj podstawowych oznacza sl- pierwszej instancji, że w myśi upwe- bez^łitnie bezrobotne] ludności m- ®^rę8 u w lIeńsL iego. W dniu 10
lą rzeczy zachowywanie syrtemu l? zarzad« n la  npłaty za karty łowiec- Wilna 5 ha miejskiej zitmi pod wa °  m* !'°zp' “Cza,elr *  Wi,nifi zlazd

szew

radju
1925—19^5. Sygnał czasa 1 rozmaitości. 
20.30— : Transmisja koncertu z W ar-

eksten«vwneeo w eosoodLjs*wic Ri- k'B h aie4y TDu6i,ć do Ka> Skarbo‘ Izywo- zicPłil1 *a oddaną na I« P Bk|orów jzkelnych okręgu wo|e.. 7, * gospodarstwie. Ka- wychf a u e  jak to 5yJj praktykowa- przeciąg jednego roku i korzystać z wćifzkiegc. Zjazd te n trwając) Jwa dni
cjonalizacja pracy w przemyśle wy- ne dętych cza opłacać znaczkami niej będą przedewszystkiem bezrobot- zaszczyc* łw? obecnością orzedsta wi-
twarza dysproporcję między sapstrze- stemplowsmi. Wysokość opłat pozo- ni z wlększemi rodzinami. ciel Ministerstwa Oświaty,

powoduje cip przed .wszystkiem ' 
saniami nauko «em i i dobrem chorych.

Faczy Pan* Redaktor przyjąć wyraz; 
wysokiego szacunku.

W  im ienia Komiiji apteczno- 
lekarskiej Kasv Chorych miasta 

W in a : 
dr. L ton  Klotł.

Naczeluy Leknr* K^sy Chorych 
m. Wilna. 

dr. A , Kapłan, i dr. B . Szniolit.
Słów kilka dorzućmy od siebie: 
l*o Odwołujemy: «zakaz zapisywa* 

n'a drogich medykanr:ntów nie był 
tćjny>. My o nim słyszeliśmy od

OJ m a. r.t m n h  . w u *  i .a , .  J f * ? ! ci y 
łucje o rzadkiej doniosłości apołecznej t.zw. * , ?  p tJ dzl^ d z *e n  * tajny* d u
Stacje Opieki nad Matką i dzieckiem. Co większości członków Kasy? Pytamy, 
roku ich przybywa, stale się rozwijają. M a gdzie w Kasie Chorych wystawione
ich obfiCIllE minęło nas*f> rlw inalri* iohSamn • m 9   i____a _ «

& ZBiończeniei ^Komunikaty PAT i

Opieka nad matką i 
dzieckiem,

,.ro laycb ,k 6,2y » ( ,Uo0 ,.o e  ,o p , . t d- l . i . k o  T ,o= W tgo . W d .iu  18 toto- u .w l .  konferencja, z udzlaŁm p a .d .  ”  «  S & g g f i S g i ?  S K Ł S S S Ł l S f e  I* »  „ ,

; '7 i e * 4 -rząau mi. JSklegO. W związku Z BO- Chotls. teraz o rzec* nnwi. r.hnrf.i « 1-L— ____________ t ____

’ n A y  5 5 ; i , l r n i w ”y ^ rsse  warstwy z a. ad racjonalnego 30 rr„  jest psychjatrą. PrzvDUŚĆmv
wileńskich a robotnikami wychowywana dzieci od najmłodizego wie- *. ma wviatkowe zaufanifi 3 ? h E  

w ostatnich dc lach zataro na S « L I 5 ! W - *  • * » . « * » ! *

S«lB»riyekl. C*1* a**a**1 1 P0tl*rz7F'|,,l'd® nili z rządem 'emu, któryby go po- Sciborowa wprost: dlą siebie ja .b  deybezrobotol nto wyłączŁjąc laosot- cn  zrzez^ł. , i ,  grono pań tb jw  jnahoicjt r,ch?a e b ? Ł£ ? «/«—*r z « s . r t  z, .-“ si d,r «  te tsjgz •%»- • —A ̂  -ssr- san
chwiewa się i p a d a N a  zgiętym jej wjzystkiera zachwiał całą sztukę sam Odpowiem: nic mnie przeżywane garbarń ,
karku spocznie lada moment but Sulkowski aczkolwiek kreowany orzez aktorńw nie ohrhnriTi Nierh n m *  . pow*tai w ostatnich dniach zatarg da —y - r— «uci nauji uucui^yca ± ap_jv' irerenł« . z

trZ8C,e‘ 0* tCZ“ i X , a;Ve,i o ^  i f t u -  p r f e l  N i e ^ l z T ? ’ tl°aby K  l y ż S n f l f i ^ ^  T "  ^  £t o  jeszcze ebrc-u, za trzeci «oprawę niwursainym. Chte irm mocny wy rowie przeżywali; o te  Idzie aby to ^yżśzenia d o ty jć z  .owych płac za- nu opie-i nad dzieckiem i matką, prop^an- Wą lekospisem Pytamy czv w U
źcemczną* można szczerze pogratu- buchowy a twardy, pełny przytem co oni r^ytuja lub czvnia i *eżvwa?. robsowych 0 15 ?«*• ° ^ a dMcka> wres*d® °P'ek* »P°*e- Em w nadku w a £ m !m  i« t
S 2 L ! -  i  J K "  ZEBRANIA . ODCZYTT iT J .T  '£ $ X

— O dczyt Ju liu sza  K adena- Z poważniejszym meduęwzię: Sa™- człowien chtry nerwowo,to częstokroć 
rm B androw skiego  olbędziesię dzisiaj, ?zym° ^ r i f ^ S l o w ^ S ^ a T r f  ? ubi któr^ °  ,wiŁra w  lekarza

konknra. który n,b. i .Ickaraiw0» U£drow‘Ć może? C zy ta-
inui . . .  ___  » — ____ ____ _ r rierdŁił na watępie klB blurokraryczne stawianie kwestji

szn^Ari*! ’ ootu ło tow i' " "7*7"" k ' i _ !  .. . 1 rozw |ą^nych lecz wymaga Dominikańska Nr. 5) Tematy rifrzv- P°żjJecznJ** P>̂ cy towarzyif ra. nie m eta akurat odebrać choremufczęścitl nie fatalnej oamięci Się imać artysta, którego siła jest gruntowne] korekt-irv Dolecrsinrei nr7N. tu bida tR tum fm i. w/« L i , ,  ,  I, Samupomoc malett pracę bezp08r2dnfą Drze konanie da nnwpffa ;-ri
»kuby‘ Z „Mazepy* i *Don Żuana*. we wdzięku a któreeo czar ma śe sie dewszystkiem n , u :B|,prze {? ,- <‘*fymi“n B Wschodu* czyli prowadzi £r komitety pow.Lłe p«y sce „ L i i . " , * ,  , D0.we8#»J»0*  edzmy,

* - -  -  ę u a Klu cg-  cz - ma 8CII C - - y ,Em na skróceniach oraz na Polacy na tle innych narodów euio- i^gn stacji d iedęcych. Obejmuje praca na- obh |eg °  Iu* lekospisem środka?
ńci owych pajsklch. Ten sam odczyt wygłoszo-
wennętrz- ny niedawno przez znakomitego pisa-

Wnętrze. Całkiem *zamiitzka«». ja- heios tego pokroiu, co Sulkowską t_k?
«J |ś  ttarej medjUańckiej kamienicy, gwiazd sięgający dumnem czołem. P. Saektakl który nam w rfnin 5 -vr..ŁjjrsrL?* ■rrr Rtd;y'

U c, t » m y  Obraz (apartamzbt okrzitobj : har « l r . .  P. Sdb.row a .  i obyci, w l i c ,^  “ J J S S Ć i  Tw ych Beiiklcb T tn . ' T Y ' ? -  ° W' | ! T ' raz.e teren m. Wuna.
Komitety przy nacjach prórz ntrźymy-

Buropc|, klch cmna!i Zaś obraz- „7,. i g e ^ i w i m o ^  p l S ^ ^ a d ^  b y j B K J i ' 4
»• ®statni (dziedzinczyk przgd kwa- schudy kwatery Napoleońskie!, zniz- skim* znaleziono «na trowindia tvie luliuc? KaHan r  W*h * r  -r u - 7.'" * uaia«iuU*tią rowarzyaiwa msoawem »Ł«cnu£ani
LB:ą,?!apo,aon.a E g i p c i e ) p o s ą  oączon, p. Pegowski (Yenture). teatru ile się go n a j e f  p Ś b iiL iJk i p is m  •«« * ^

dz,e  ̂ czy.-, do tu ń c i. Niektóremi 
nieba Hem scerrgółani swych przygód podzieli

gu Uydy d0 kióre, V zem awi? V en- Wszyscy ^ i T K k ę  ^ “ mum K a l n e J
ki*m .  uZąc“ ' za kuIiły* wjpad*ca. pracy i gorliwości; wszyrtko szło jak 
Kiera szkicowo i nawet dziesiątej z płatka nacechowane dużym wysił-

oraz  Oucryfa najnowsze swe litwory . SelM tarJat t-wa <Samopomoc Matek* . , P;> ^ î a ?  : ł f i  ? d. f*
Cz, J. P ifć ru k o w a n s  Wsten jla c z ło n k ó w  g ie8cl. •'« P«7 “1 Ualwersytackiej (Binro *tr« l ł  bko ł nabawił Się ataków epi. ^  . ‘ Stęp Ola C lenków Rola) I tzynny jent we wtorki od godz. 5—6 Icpt^czDych.

Związku i wprowadzonych g o śc i.^  wiecz. Sprawozdanie z sądu pouan*.



S Ł O W O

S
Kmo
leate „ H e l i o s "

^  kn 38.

D ill prem jtra! Najnowsze — ysensacyjne arcydzieło! Rozkoszna—Czarnjąos—Urocza nasza rodaczka 
1 i M a r a <JiU o lln iew łftcs  peta* diewysłowdcgo ć ra ra  «Taacerk. ^ r r . n  C u i - r  
L y a i  w r a s u l ta n „  w Mm e w Ig a » n e ;  operetk' J . £ tam s» f ^ r O l l  \ y g  .1 5 K I  
W ro1. gł. ViVian O iuloii Bra. g \  ebeo. 1. D ete rie  i  ino Osz iłairla.ący, niebywały) niewidziany 
dołąd przepych w y sta ry . Początek seans6y :  o godz. 4, fc, 8 i 10.15 wlecz, ' - _____

r Kino- D _ |  - z - f t  <6 D dśl Potężny dramat T «  k t Ó r &  13 J ł Tl f i l  f* (Serce na n m f f i ;  W rolach g .^ w n y c h :*
^ sa tr  „ r  0 1 0 1 1 1 3 “  2  ły t iowy w  10 akt. » » * « »  M U r *  j J d n U J C  przepiękna S0AVA G A LO N IE  . k r l Z

4  miłiści LEON MATHOT. Orkiestra koncertowa z 24 osób pod batntą Mikołaja Salnickieg- Pncząfkw®
^3 | n |. A. Mickiewicza 21  J  0 godz 3  j c .  ostatni « ?ins o g 10-25. ^

#  183 U w a d z e  k a p c ó w  z  m i t  sta i p ro w in c j i !

± |  C u k i e r ,  s u l  m ą k ę

F o k j t f i r j f i r y  Dokińr Medycyny 

szczenięta do sprzeda- B, Dylewski

można otrzymać 
na składzie

M f f o f c i  " m m a t o j p t l

> ( b i i n r k ^ o - C i « i a L w »
3j?e Miejsk",

(nS. Oftrobrsmsla 51

Od dnia 3-go do 8 go lutego r. b, [ M n u ijp k  w  nfltl lii d ,araat 
w t.oznle będą wySirietlane filmy: »>Uł1U GA W U |ll U głównych R. Ritner, 
Olea Czechowa i H S tu art Nad program: <OZIKI LOKATOR, farsa w 2 cŁ ak.ach.“ . . i / __.iM.fi.4a** \T/ Q*r<rPn ; 4o bisrrA rtof*tni eaena «./ł* .1 fi I7ł ____ _> . .

w 8 sktaoh. W  ro lach .
H. Thomis,

^yrekcją” Kape\tn!strza W , Szczepańskiego Ostatni seans o godr 10. W *piczekalni'konm f ^ r l i f o  
Kasa czynna od g. 3 m. J ' .  Początek seansów o 6. i. Ceny b lkfów : p ^ te r  80 gr., balkcń 40 gn

rr^praTy.; «Ow anyscIe  d ja inem ow » r  D o u g l a s e m  F g i rb sn ł rg ^m  w  rn|i  g-ł^wnel

z ró ż n y c h  m ły n ó w  p-» t a n k b  c e n a c h

Wilno, 
ul. Zawaina 37, 

» M i l k l i  telef. 7 66. 
W ypłacalnym  udzłela s 'ę  kredytu. —

nii. SkopGwka 5—1. 
i —teę_____

R. J i o e
asystent kliniki uezno- 
gardlanej U. S, &  

przeprowadził się 
nr Mickiewicza 24 
m. 9 i przyjmujePoszukuję . ..

p » '< D  . n w
»*w m się na c°»t|o 
dawstwie wtejsktem,

*
£

Poi.kie Mno

Wanda1'
ozifiów Carn M uikwy Jwan» O rczjegol «CAR DYM URY S \ \ T ~—  

monnmentateio akjnalny dram at w 10  aktach osnnty na tle ^  
prawdziwego hiztoryczuego zdarzenia za panowania Króla Polski Zygmunta J.j i Kaięcia 

^riniow ieckiego. - _  ------------

Uziś! Rcsyjska z « a  serja z ozieiow a-ar 
ZWAN1EG i MARJA MNISZKÓWNA.

iifoogo! 02!*!! ROiljO Osfae!
W ileńskiej Pom ccy Szkolnej,

obsługuje swą Szauowną Klijentelę bez zwłok I, tanio, fachowo 
i nprzejTr,ie. Prosimy przeto zapamiętać u. bz adres. 

WILNO ul. V:l,EŃ3K ^ 38. (obok «HMjosu»,) 941 
i aUo.zysta* z lego przy okazji.

Radioaparaty, słuchawki, części, zematy. n ijaovsza Uieratura.
Eliminatory s t a c j i  m i e j s c o w e j _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _

perim uttera  Ultram aryna
jest bezwzględnie najlepszą 1 naj­
wydatniejszą farbą do bielizny 

i celów  malarskich.
Odznaczona na wystawach w Brukseli, m 
Medjolanle i Paryżu złotem! medalami. I

W B łędzie d o  nabycia. 2

Poszukn'e natychmiast W y U S ję C lB
- -  U M E B L .  2 pokoje z osobnem

P O K O I  wejSoiem, ni. Ignacego 
z kuchnią. Oferty sub. KI e - 
Dr rtańkoy. ski, Hotet Nr 5 m * 6 
«Poionja», nl. Wielka.

mam świadec;w , mo­
gę na wyjai d, ni. S-to 
Jakubska 0 a-l,cd 11*4. 
0 -  1SS ______

gardło 1 płuca 
Cpdi lennie 
cd 8 — 9 rano 
i og 4—6 p 

4T7—
Doktór Medycyny

A, CYMBLER
cnoroby ikórne, 

w ene.jczne i mc* 
nwe, Elrktrore- 

rapja, słońce górski.. 
12 ,

—I

Z ząd N o toow erkow ak ie j F ab ry k i P ap ie rń  
S p .  ArfC- d c a o s>  d o  w iad f?m cśe i a k 'fo t;a r iu s z v  Iż w 
d n j j  . a  i p t& o  r. b . ,  o  g o d z .  5  ,=J p o  p i ł u d n  u 
s d b f d z ie  s ię  w lo k a lu  Z a r s ą d u , O J s ń a ^ a  6 , N a d z w y  
e z a jn e  W a J c r  Z g ro m a d z e n ie  a k c jo n a rju s z y , z  u a s ta -  
pującym i y : n .  d n ie m  dziennym .- 1 ) Sm raw a z ^ c ia tn ie -  
c ia  p o iy r s k i  d łu sc tf r t& ia o w e l, 2 ) W o ln e  w n io s k i /

W ILEŃ SK A  P O M O C  SZKOLNA
Wilno ul. Wileńs’ta 38, te |. 941. 

Wytwórnia i s!ładn'oa urządzeń 
s i  [olnych i labotatoryjnych przyrzą­
dów fizycznych, aparatów i częS-f 
radjoteci-nicziijrch polecu wagi spiecz* 
ne labcra to r:jn t i osobot re. Dostawa 
lam p kwarcowych D-r, Bacha i 

Jesicnka.
Z miana strzykawek <Record>,

Św iatow e przedsiębiorstw o
p o sz u k u js  K1 ir,u usrgdoiza5vro <v a o  8przcaaźv  m aso  
w eg o  artyku łu  n a  prow incji. R .flek lu je  sie  jedynie  ps 
p ierw szorzędne siły , b a rd zo  en ^rg iczae  i V rutrafe 
kop iseką W iek  d jfc ło  3 0 - 3 8  jat. i D la o t f t ^ i e d c i c h  
fił bard r-s k o rzy stn e  w ynagredz , Z n a jo m o ść  faraon  

kon ieczna , S z c z ę g ó ljw e  feferty z ref,».r»acji n.,
o g ło szeń  S. Ju tan a , N ie-

nia
L . M . 100, kiór,
rriecka  4

do Biura

Mi 9JZ5C!®1 odmrożeniom
LECZY 

św ie te  i zastarzałe  
odm rożenia

90—2
zapob iega  odm rożeniom

E i c j J a c p  
w Lombardzie
(41SKUP1A 12) Dzii i 
lutro od g. 4—7 wiecz.
 _____  —n

Listwy i

i  Pm

a p .
Akc.

Obwieszczenie.u t  i: ..

Magistrat m, Wilna
o g ła s z a  k i t  k u r t n a  w y d z ie rż a w ie n ie  fo lw a rk u  T u o a -  
dsfck , i -b az a ru  2 3  h e k ta ry  7 3 6  m e tr. k w . u a  r^ k  19k3 

R tf le k ta n c i w in n i /  a s z s ć  p is e m n e  cler»y  d e  
n la  9  lu te g o  r. b ., w  k tó ry m  to  d n iu  o  g o d z in ie  l i  

r a n o  n a j tą p i  o tw u rc ie  c f  r t j u n tn y  p rz e ta rg .
a /u n k i p rz e ta rg u  i d z ie rża w y  «4 d o  o rze jźe n ia  

w  M a g i s t r a l e ,  p o k ó j  TMr, 4 8  (S e k c j, N ie ru c h o m o śc i 
M if j ik ie b )  w g a d z in a c h  b iu ro w y c h .
JD siyrzn-a I92C r. M agistrat Miasta W ilna

5 H. Mfihsam
*  WŁOCŁAWEK 
5  poleca hnrłowo i defalicznie wuzdkle

\ NASIONA gatunkach. *  
■ Ceunikf 1 specjalne oferty w^syłnmy *
•  n.* żądanie bezpłatnie, ;

OSZUKUJEMY 
współpracowni­
ków ca cd.^Ł- 

wiedsialne i bicow ni- 
cze stanowiska, oraz 
zdolnych akwizytorów. 
.Podania z referencja­
mi p’5’,,j.ju je  Blnro 
.ADMINISTRACJA..

Wilno, Wielka 5£ 
0 -8S S

Ramy
gotowe i na obsta- 

;unek, nprawa 
obrazów ifotografjl 
oraz odnawianie 

ram .solidnie i tanio 
wykonuje

K sięgarń a
O s t^ o b r iz iT is k a  
J JURKIEWICZA

O i chsrcUe un s

Frunę* ise
0—S£S pour Utse itlleite de CE°p lciowe
 ______ i.uit ans, pour apres s‘°ó

ml«ji, o n  commi dcmi ^dekiewicza _ 
place, s*adressę .Admi- 1 atarstziej 9̂—2̂ 1 

nisirscjt iło w a .,
*Franęa;ś e : , 2—9£S 36—

W. Z P.43.

P o t r Ł f c b n r j
D 3KTOR

. . A Blumowicz 1
służąca polna, z ręko- choroby:

weneryczne i skórne.ij meudacjaml, dobrze
5umiejąca gotowa* * Przsrfecie: 9 —1 3 _ s

Ul’ SuDoCz Wilno, ui. WJFLKA 2 I.‘ | dom. 6 a m, 6, dr; -
K. S r a lk iew iczs CzarffotskJ, zgłosić się

9 —10 g. rano. _ o  —
Tei. 92:.

Wimo, 
n l. OBtrobramsl a 23

34—v —12

*  0

L E K C Y J 
francuskiego 
angielskiego

udziela dcSwiidcsona 
, . ,  nauczycielka,
każdego,,] Rzeczna 1 1 -a—1 1 , 

(róg Żakietowej, vlc a
rozwoju

pnedsięblorśtwa
decyduje reklama visSUuis srsyte!u). —0

Dziennik .SŁOWO. —  ■ ■
jako najpoczytniejsze ( J J 7 j p l - m  
pismo, wy hodzące w i ej{Cyj 
wielkim nakładzie i francuskiego i nie 
docierające do najdnl- mieokiegc jęz. dzie- 
szyeh zakątków na-ciom i dorosłym po

weaigtfze
lobujemy dogodnie 
na oprccentowanie 
pod zabeipieczcnia 
h patec ne i inne 
D. H.-K. .Zachęta. 
Gdańska 6, tel. 9 05

Doktór Medycvn«
ŁUK1EWIĆZ

choroby weneryczne 
stć rne i płciowe 

ul. Mickie 'cza 9
wejScie z ul ś iia -  
deciliph 1, przyj. 4—7.
 ____________- 1 - 8 9

Br. Ł HSfoSfson

o; CENNIK NASION  
1 9 2 8  r o k u

i i wysyła Zakład O grodniczy

szego kraju, daje gwa- dostępnej cenie. Łu- 
r-.ucj j dobrej i skn k<szki, nl. Flisowa lm .2 
teczrej reklam y — —0 ______

ogłoszenia P rZ C  P ‘» T W a n i a
redaguje i załatw iana maszynie

529-1 we,-etyczne, moc*o,
  płciowe i skóiue, nl'

WlSefiska V, lei. H'67.
- 2 9

m ero’ rany w (ród- 
mieficiu sprzedamy 
bardzo dogounie 
D. H.-K. iZachę a> 
Gdańska 0, tel 9 05

le ka rzł-D e n lyic i.
Lekarz-Dentvsta

M A R V  A

5 3 0 - dŻjteU-SMttł

K io  p s a g a ie  m ie ć  ta n ie

w ła sn e
ś w i a t ł o  e l e k t r y c z n e

na  ws i  
b e z  m a s z y n

lie cb  ż ą d c  p ro s p e k tu  fab ry k i w iee zn y c h  o g n iw  .K u p r o *
L w ó w ,

JŁgl;lkńssa 20.
<52—1

Ogłoszenie przetargu. p
W ydział Powiatowy Sejmiku Wllejskie* 

go Wilejka powiatowa) ogłasza piśmienny 
■przrtjrg ofertowy na budov.ę ć r .  wnianegomnotu KfiZn U ™ A : °  :

T A S 4 i L ! P * K i E
s ą  największą zu Europie rew/ą wzorów  
i najkorzystniejszym na śmiecie rynkiem 
zakupów  V- ięcej niż 160u grup towa­
rów z  wszystkich gałęzi przemysłu 
będzie reprezentowanych 1000C w y­
stawców z 21 krajów zaprezentuje 
ostatnie zdobycze swej produkcji. , 

Targ ogólny oa 4 do 13 marca 1928. Wielki Targ 
Techniczny i Budowlany od 4 do 14 marca. 
TarC Włókienniczy od 4 do 7 n a re r . Targ na 

Obnwie i Skóry od 4 do  7 marca.
nformrcji dzieła zgłoszenia przyjmuje
U r s s g d  T u r g o w y  w  L i p s k a

oraz ? r* e d - ta w lc 'e l n 4 P o lskę
W Ł A D Y s Ł X W  o l a z e r

v  Wamawle,
Al: Jeroaollmska 41. Teleł. 230 55

; h

m ostu długolfcl 56,60 ~u. b z 4 izbicami 
przez rze ę llję  we wsi Bierełek gm. oho- 
cieńcycklej

Frze>arg odbędzie f 'ę  w ćn. U  lutego 
1928 r, o poi'18 12 ej rano w lokaln Stare 
•twa pokój Nr 7.

PituLienne oferty winne by* złożone naj­
później w tymże dnia do godz. 1 1  ej w 
kancelsrji Wydziału Powiatowego (ptrtój 
Nr 1). łącznie z pokwitowaniem Kasy Wy> 
uz. Sile Powiatoweg ni. wpUcone wadjum 
przetargowe w wysokości 500 zł. (pięćset 
zrotycb):

W  ofercie winno by* jibdano minimalny 
lermin, w któ'7m  firma podrjmuja się wy- 
kot fi objęte niniejszym przetargiem roboiy.

OgćJne warunzl przetargi i ślepy %, 
sztorys można otrzymać w W ydziale P o ­
wiatowym (pokój Ńr 7) tl- zwrotem tosztu - 
wykonania w wysokości 10  zł.

W  Wydziale powiatowym (pokój Nr 7) 
można codziennie od godz 12-iJ do 13 
przejrzę* cgólne i techniczne warunki vyko- 
nenta roi ó. przez przedsiębiorców, projekt 
mostu, projekt nmowy oraz ogó<ne przepisy 
Min. R P. o przetargach, które to przep‘sy 
są obowiązująca d |a ofertantów.

Materjaz drzewny % stenie nieobrobio- 
nem  craz trzy kafary z linami i babami dla 
tymczasowego użytku daje W ydział Powia­
towy,

W ydział Powiatowy zastrzega sobie pra­
wo wy bora ofertanfa.

(—) J . N lto i aw ski 
Przewodniczący Starosta

A  M  1 Ę  Ć
w e d łu g  m e to d y  p ro f . m n ę- 
o ,o ^ ik i,  C z ło n k a  A kadensji 

P a ry sk ie j S. F ? jn s i te ‘3 a, o p ^ rt" !  
□a j r w i c h  p -y c b b lo g j i ,  f ii jo lo -  
gj>, lo g ik i j p e d a g o g ik i .  

W Z M A C N IA  U S T N IE  "trrz  d ro -  
g a l s e r c  L E K C Y |- K O R E S P O N  
D E r lC Y J  u  « ó b  k a ^ e g o  wf k u . 

D . F A JN S Z T E ^ N  W iL N O , Z a- 
w ałoa 25. T e l. 12 7 3  k tó ry  m a  
w y ląc zo e  p ra w o  w y k ła d a n ia  m a e -  
m oaik*  w e d łu g  t»j m etody* 

In fo rm a c je  5 -  6  p o  p itłu d n iu . 
Z a m ie jsc o w y m  w y s jła m  p ro s p e k t  

^  i w a ru a k i n a  ż ą d a n ie  za  d e łą -  
«  e z e n irm  5 0  g r .  zn n e^k a  p e t z t .

 ---------------  , , . koszlor, i CHA RTY Choroby jnmy ustnej.Blnro «ADMlNlSTRA- wykazó ., ap iąd. I \O I lie  do sp .e. Plombowan.e Insn-
W \ V F j  P D  W ilt i ik  iS CJA» nl. Wielka Nr 56 dok* - ł- d- ^ y so u a n ie  dania: 6 młodych koti wanie zębów bezbólo,

,  VT L L L  K, W l ł f l d  *  le i .  14 -3? ("hd No* 9' aranne i punkt, wierzch i ch, pół Porcelanowe 1 sfot*
u l S ad tiw a  8  1  tarjnszem  Bohnsse. Orzeszko*ęj 3, krwi, kilka kwietnych korony. Sztuczne zęby.

.  I ,  .  .  ▼ wlczem). (w podwórzu z lew i -tżk6w, śmiałe, ła- Wojskowy1" , arzędni.
żądan ie n iezw foczo ia  ♦  _______strony). 405- 0?adre, noioin?. mo-kom 1 uczącym się

1---  “ gą by* 1 do zapnęgu, zniżka. Ofiarna 4 m. 5
. 2 m ieszkania ale szkoda. Szc«nlęu Przyjmuje: a 8 — 12Ogłoszętlte na Antokolu przy charty rosyjskie 7_a,io i od 4 —

n a  w z n e s i e n i o  n r _ .  Przy8t*“ ku antobusó'w*n 'eEIif Uane. P p-ref r a ­n a  w z n  e s i e m e  przy 5 pokoi dtzżycb Słt *?nc! proszeni o re-o  k o n k u r s i e  .»« **Ł»  p r * y  5 pokoi dnżych sło
■ r j z t a t a c h  w a g o n o w y c h  a a  S t necznych, 2 pokoje du- ferencje Lebiodk i 

N o w a - W i l e j l : a  l o k a l u  d l a  B i u r j ? e .  Świeżo odrem on.o-IwanowsLch« poerta 
W arsztatów  wane, ul. A n to k -1 .Wasillszki, powiat

Wyds. Zdr. Nr
   —o;

o—IIPDyrekcja Kolei Państwowych w 'Wilnfe® 
ninielsafem Ogłasza konkurs nieograni 14 
n» wznieJe. nrzy warsztatach »«cono- a i  s  r>i a z i  a  
Wych n- st. f.owa vi7irejk= murowantj Jo IN A U i ̂  A 
budów ki parterowej dis Icka c Fnra War- wy5oC w S warzywne, 

zabudowy około 245 pastewne 1 kwiato -e.

Lidzki

L  E  K 4 R Z  E .

Lcrarz-Dentyste

„S li Kras.iosfelskl
533—0 w j|UOj U|. Wielka 21. 

Przyjmuje: od g. 10 -2  
i od g- 4 - 7 .  

S8S - __________

4

sztatów o powlerzc ui zaoudowy około 245 p /s te w o H  Ę

Ogólne warankl konkursu oraz rysunki w jelLirr^wybórze no 5  f |
i warunki techn ezne na w /konanie robót .en am  cnlntiniYrh Chor°by  weneryczne 
hnd0wlanycŁ I wsreikle informacje, dc tv* 2 r  F S Z i K  s>'mls 1 sk6rne* 
ozące konkursu, można otrzym * w Wydzii- z .« ,a in.  sa Wi|no< uS- Wileńska 3,
le Drągów* z Dyrakcjl K. F ■ Wilnie, nl. c A aM  żądanie o t9,efon 567‘ 
Słowackiego Nr 2, 11 piętro, uokój Nr 3, * W a t“s 443^(4  PreJlmuje od 8
dnie powszednie w god Finach ad 9 tej do i od
12  tei za opłatą 10  zł za komplet.

Le&arz-i n‘ycta
W. Pasińŝ i
nl. Mostowa 9 m. 2 j 
przyjmujei od g. 10—2 

i od g. 3 - 7 .  
— 161

o 1
4 do 8,

Słynna Wróżka Cliiroimn;kP
P- c-ciwiadaorzyszłoić.E-p ąwysądo »: 
o ji Przyjmuje cd 10 do 8
wieczór. <J1. M łynow a 2 1 , m. 6, 
naprjeciw  Krzyża (Zarzecze), w b ra­
mie na prawo na schody.

WueJLs, dn. 3 11 1928 r. Nr 2682 V >

Wyrok,
W  im ieifln  R z e c z y p o sp o lite !  Pclskie}-. 
w  d t i i i  1 1  n  S ie rp n ia  1926  r. S ąd  
P o k o ju  m . W iln a  p o  ro z p o z n a n iu  
sp ra w y  A b ra m a  K o ry c k ie g o , z a m ie sz ­
k a łe g o  v  W ilnie p rz y  u!. G ę s ie j 9 , 
o s k  r to fw g o  z a r ty k u łu  l i  u s t .  z  d n , 
2.V*i 20 r, P o s ta n a w ia : O jk u r ź r n e g o  
A b ra m a  K o ry c k ie g o  Sfa ź a u a n ie  n a d ­
m ie rn i)  r e n y  za  c b i r b  sk a z a ć  n a  (50) 
z ł. u lę ć d z ie s ią t  g rz y w n y  z ta m ia n ą  w 
raz ie  n ie m o ż n o ś c i z a p ła c e n ia  n a  sie-

opcatą iu  n  za łom piet. k
Oferty win y bvć nadesłane lnb dożo- * O S ^ U k U j C  

ue do specjjlnej skrzyni, znsjdnjącei a.ę w pokoju niek.ępują?ego. 
prezydjuir Dyrekcji Kp w Wiln,e. nl. Sło-możliwie w centrum 
wauklego Nr 2TJI p. _  do gcd?. 12 tej dala miasta. Zgłoszenia 
2*go marca 1928 ti oroszę sVłsdA.Ć wadmf

Wafajum w wysofcobd 2 000 zł. winno ni t i acjl '.SroTra 
b>* złożone w sposób ustanny  jrzs* Mini. «Esan re>
sterstw r Skarbn oKÓlnlkiem LDOPj5284|III— “ ■------
z diir. 10 września 1927 r. w kasie Głów< riw «,.ln.  r  I .  i. 
nej Dyiekcjl KF. w W ilnie, lub przekazane n Z ^ O w F łlO lIllK  
do PKO. na rachnnet Dyrekoj. KP. kwit zaś s«o- itu-- lat 28 z 
o złotenin wadjum r-inien być dołączony ckończor. średnia
do , , . ' szkołą roin.czą oraz

Deklsr_ :f o potrąceniu wadjntn % ra- kilkuletnia p r lk ts ia  
chunków przeesięblorcy, j ik  również oferty, poszukuje

—gę

pod
—0

D.
D O K T Ó Rimm

'*ne,ebor.
syfilis, n an , 

mooz irryoh
o d  9 - 1 ,  o d  5 -8

któryci oferent posiawi swoje dodałkowe 2gł« szema do Adm 
w arunki-n ie będą p-~ez Dyrekcję K. k» «błow.is pod .R ząlca 
uwzględrlune i oferty takie, jak również Rolnik 
oferty nie odoowiadające innym wa ■nkor 
konknrsn będą nnieważnione.

Dyrekcja K K  w 
£9f> , 2625

1—69^

Kob.eta-Lekan

DrZeldowiezowa
KOBIECE WFNC. 

R V t  W E ^ ł A R Z Ą -  
D óW  MOC- OWi 
oa 12 2 I od 4-6 
mi ,M icki«w .:za 24 

t e i  177

I.
Lekarz Dentysty
W ilkomirskf

W ielka 19. 
Przyjmuje: od g lo _ 2  

1 od g. 4—7

MliSZEfflC I
AKUSZERKA

M . L A K N E R O W A
Prsyjm rje od g. g 
7 w., Kasztsnowa 7 m 5 

W . Z. P. 69

w . y,ar. > V2

w | n i , R Z ą d c a - r o l n i k  o r l  Sokołowski
T nlPrinła rnrl, . ,ą . __

W ezw anie  edyk ta ln /.
Sąd Arcybiskupi Wi!cński

155—a

niedużą rod>. ną po- cuor 
-cukuje poa idy od 1 ctJor , ®r“  .
kwietnia 928 r., p o -nI w ile i^ k j  3nC?° 
siada ohLitrue S « V " ' 30

a lc ie j-  dectwa 14 letniejku |tu-odp * *
14.

Akusserka
W . S m l a l o w s k ż
przyjmnje od godz. 9  
do 19. Mickiewicza 

4 6  m ,  6 ,  
W .  Z .  P  N r  6 3  

1 -0 9

dem dni a rm tu  ora?'pnbrać od tka- i z m  w^ywa Sergiusza Plrożnikow a^r*'nvch ddbr praktyki. ?'“d 5 _  l2 T- , , y /,v 11 „
rn ii^ o  Zl. neć  oałit Oadowvch. tcW tu  niewiadomego. af “  S 20 Ad« «  “oczta Dokezy- p 2 B§i* "  7

.  AKUSZBPKA
SWiDERSKA

O bw ieszczenie.
K.mornik przy Sądzie Okręgowym 

x  Wilnie, rran c isze - '.eglecki, w ro. 
Wilnie przy ul. Jakóba Jasińskiego 
N r 1 m. 3 zamies/katy, zgodnie z  
art. 103( U. P, C. podaj .0 wiaao- 
moścl publiczne], że w dniu 10  lu te­
go 1928 r. o godz, 10-tej rano w 
Wilnie przy ul 1 Jasińskiego N r 7 
m. 6, odbędz e się pprzedaź z licytacj. 
należącego do Salomona Bregma.ia 
majątkn ruchomego, składa,ącego się 
z ..mebi JWani 1 mieszkan.owrgo, osza- 
cowsnego ni sumę zł. 629.
Komornik Sądowy (—) F. L eęieckf

z a n e g o  z l. FHĆ o p ła t  są d o w y c h , p o b y lu  n ie w la d c m e g n , a b y  d n ia  2 9 ^ 'p ó w h T ^ i e ń ^ L f 'P cŁ ,a ,#  . «  wtorki, przyjm;; 0d g . J O - u
— * czwartki I ,LłTrrść wyri ku c tublikaweć 

pismach Słoiso I DzIeOfnlku Wil. na łarj: SąJu 
koszt Koryckiego, odpis wyroku wy* Nr. 6) jako 
wieiić aa jego piekarni ua przeciąg paracyjnej z 
dni dziesięciu. Dni* 11 lutego 1927 Szystowską.

lutego 1928 roku stawił się w kance mi^tek Huiezdziłoro * p^ '  w k
J m Sauliński. 508-1 °d g' \ T‘ ^ 7 ,4 m' 30

r. Sąd Okręgowy w Wilnie wyrok ni­
niejszy zatwierdził.

Sędzia Pokoju (podpił dieczyteiny). 
Sekretarz Sąt^u (jod^j s  n.'eczvtelny). 

Akt Spr. Karne, i889- 192o r. 
Wychodź, Nr. 509 1928 r.

S . T.

< ^ ‘ln o , Ul, Z a m k o w a
pozwany w sprawie ss*----------- '■
jego żoną Jadwiga, ur. A G R O N O M

O itrz e g a  S e rg ju sz a  były adm inistrator
ię zych dóbr na Po- 

le n, królewiak jat 28, 
z rodziny obywatel-

- 68l-VL

Pirożnikowa, że jeżeli aa dziGń ozn^ 
cz«*ny s<v nie stawi, to będzie uwa 
żany za nieposłusznego | rawu, spra* skiej, kśw aier, przyj* 
wa bidzie sądzona (.od Jego ni«o-n.li posadę admlnietr, 
becność 1 prawo apelacji przysłu-łwać,tlb riądoy. Ł isk̂ wi 
mu nie będzie. ?$?Bi eII,la: Swl?clany

O M *  Pratat HąnusowUz 
ZtS Nolarjusz Ks. Antoni Wiskoui g—ges

Poudni, 
ul. Garbarska 3.

W, Z. Nr 160, 
__________ —A - / .E

Ostatnie

16 — 8.
wszelkie 

‘"ibiegi lecznicze 
z pojecenia lekarzy.

Wydz. Zdr. 6237. 
_  , 87- -14

nieznane kosmetyczne no* 
rości, eliksir ni loki 1 fsle, 

utrwalający ondulację, gwarantowane, 
patentowane ręcm e ?pa aty do samo- 
masażu twarz} 1 cał go daru, najroz- 
mahize pasy nszczi .|a Ostatnie 
modele. Żądajcie bezpłatnych, ilustro- 
wa jrol prospektów.
D. H. Labnr, Bydgnpzcz. Gdańska 131.
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5) ifiłtg pokój.
Pochmurny dzień wlókł za fiobą 

je zeh wczesny i ociężały.
W :^nraj padrł deszcz, P ra o a ił P 

1 by  drob-iulką keskadą. Na klom- 
1 kwfiły wsnaoiałe pąsowe mak', 

je zerwał wiatr, Wywsótł *kiarai- 
■ czapraki ich głów dalaito, dro- 
• podeptał szarym pyłem zostały 
ko Uć,g e szkielety, chw'-jące się
ośnie, zmoczone.

Jrzewa owocows w saJŁie sti ły 
jiie obfuością wody aż do uir, ty 
lu Schylał" lię pod brzemidnlem 
ci, ra s  ąKn ęt; ch desjezew. Mgła 
••eta stary $?£ od świata, w tę 

jłę wtulił się wzrok Marty, poprzez 
jrelowy zw6| opalJ firanki.
Nie łes5eś uosobieniem prawa wy- 

tzL-. dci w uczucu, o nii! — raczej 
swa egoimu. Od wczesnej m odo- 
I nawykłaś do hołdów i uwido.cn* 
szystko cokolwiek powiedziałaś, 
f uczyniłaś, było, musłało nyć do-

iiałe. . . . .
Pragnęłaś im oooO w ać m ęsK C icu  
imu, kobiecością powierzchowno­

ści. Mnnierą twoją w życiu było ka­
pryśne nadużyw ani pojęcia zwanego 
W życiu petteznem .przyzwyczaje­
niem*.

Uznawałaś kiedyś tylko brrwy 
izare i czarne. To było pierwszt 
przyzwyczajenie. SjiowiJały cię czirn j 
aksam ty i popielała gaza. Spinałaś 
je srebrnym pająkiem lub brylantową 
kulką skutą w zrąhek platytjy. Dra­
żniła cię obeinrść koleżanki we 
wspólnym pokoju na ku-iach, Musia­
łaś mieszkać oddzielnie. To było dru< 
gie przyzwyczajenie.

G iy  cię zranił ten, którego kocha­
łaś, umiałaś r- nić lanych tych, co cie­
bie kochali. A l! cięcia twej szpady 
były zaprawae słodyczą tajemniczych 
uśmiechów, w których kryło się ccś 
nkdopowiedzia.n g r. Przyjmowałaś 
wszystkie hołdy, 00 to także było 
przyzwyczajenie. Przyzwyczajenie któ* 
rekazało być okrutną, cterpką, zimną 
a < óre niezaesło oporu wyższości 
lub ^piękności innych.

Przyzwyczajenie, które więził* ser­
ce w klatkach swoirgo świata., ale też 
pilnie strzegło wrót tvch kiatsk.

Jeśliby się kto próbował wymknąć 
i Lknąi powietrza wolności w paro­

ksyzmie rozpaczy — jakże słodko 
rozchylały się ku niemu poziomkowe 
pachnące usta.

Błogosławiona jesteś, iż dawałaś 
ciypjeć w imię najczystszej miłości.

Potępioaa Jesteś za to, iż uśmie­
chy swoje aajczarowaierze dla in- 
nych dawały tylko złućzaale radości, 
bowiem były przyzwyczajeniem.

Ta zaś, co by' i  Istotnie prawdą 
duszy, cdsłittiJahś podobnie niby 
kwiat wnętrze kielicha — oczom tyl­
ko jednego przechodnia*

A ten przechodzień?

abyśmy snoksfafo rezygnowali. Czego 
pożąda mój zmysł, tego musi mi do­
starczyć moje otertzeaie.

XVi
Świeży dzień po deszczu był pię­

kny, ale roboty w polu siły jeszcze 
leniwo i niepewnie.

W pokoju Ank' <kna otworzoao 
n a r ścirż.

Anka rzucona niedbale na leź* . 
marzyła z przymkniętemu uczami. Dru­
ga pos-ić ginęła w cień u staroświec­
kich mahoniów.

Marta C’,yłała:
s Każdy człowiek ma z un-ury pra­

wo do posiadania i dlatego thclwość 
jest czemś naturalnemu

Natura w swej mądrości nie chce,

Ci, którzy pożądają całą duizą i 
zażywają calzm serceot, di a których 
niema żadnych rosmysłów, ani skru­
pułów, ci są wybrańcami i pomazań­
cami- Dla nich roztacza naturę swoje 
aajbogatsze i najpiękniejsze skarby. 
Płyną przez toa<e, przeskakują mury, 
wywalają drzwi,'aby zdobyć to, co 
się im wydaje godaem trudu. W tea 
sposób zd (bywam, rzeczy iest roz­
koszą, przęz to, że się o nią wal­
czy*.

Z alei biów wysunął się męźczy- 
znr w podróżnym płaszczu. Szedł 
pośpiesznie uJe bacząc aa dziataaie 
połudaiowego słrńca, niemal Jkwarne. 
Z otwartegi fikną doleciał g« głos 
melodyjny, równy. Płynęły słowa hin­
duskiego mędrca. Marta czytała- Po­
dróżny przystanął i ufmlechnął się.

•Jesteśmy r”ątczyznsin., jeaieśmy 
królami, a haracz nasz musi być 
szym. — Jedyną rszKos. ą n«s r.leml 
jest zaspokojenie pożądania tych, któ­
rzy są mężczyznami.

Nieskończone ofiary, które im

rłożyła, uczyniły ich płodnymi, pię­
knymi i doskonałymi: .

— Jesteśmy mężczyznami, jesteśmy 
królami — przerwał nagle czytanie 
męski głos. Podróżny sjał w progu, 
Anka zerwała się z głośnym okrzy­
kiem. Marta podniosła się welao, a 
przez jej matową twarz przebiegła 
łuna

XVII
Żółty pokój znów był zamieszkały. 

Przybył £ 0 ^  wesoły, dowcipny. Roz­
poczęły się nowinki z miasta, aae- 
gdoty. B ło dziwaie weioło.

Panas Marta j miała się częsty dźwię­
cznie, niemal srebrzyście.

Proszoao pianistę, aby coś zagrał. 
Po raz pierwszy zwróciła się doń 
•adm Martc.

Gość nie wychodził douć długo z 
żółtego pokoju-

Panna M«rt? prrBiłs pianistę aby 
zagrał coś do tańca. Ogromny sabn 
wypełnił »>fę mtlodją jakiegoś modne­
go bostona: echociaź milczą twoje 
usta*. Wabik się udał Wyszedł ten, 
do którego mówiono par ę Zygmun­
cie. Zapragnął zatańczyć z Martą. 
Tańczyli nie bostona, ale jakiegoś 
pół walca, przesiąkniętego atmosferą

pewnej stanświecczyzny. Po-lacie ię 
wyfruwały co i raz odbiciem ogrof 
nej o lustra.

Nagie za okaaml wmieszał Bę 
brutala!,* w oiwięki muzyki trzask 
jeden za drugim, znany Już ścianom 
anbilowieckiego domu.

Tańczącv przy-tanęlf, fortep[an 
urweł na niedośpiewanej nucie, Anka 
podbiegła do okna.

Na ganku stał Teofil i spokojom 
aabijał browning.

Anka zdołała tylk* krzyknąć v  
niekłamanym prz‘ itrachu. Wybiegła 
do aiego.

— Bawię się —- rzekł Teol1;! krót­
ko I prawie niegrzecznie — Pntecfsż 
widziez, że strzelana w górę.

Wywołało to dziwnie* drwiący u - 
śtrtecb na twarzy go |:ia .

— Każdy może się bawić jak mu | 
się podoba, jedni stAelają, inu*
czą. Nie będziemy sobie przerywał 
paaao Marto.

Pr?wo egoizmu takazuje ludzioL 
weselić się na gruzach nadziei fni 
nycb, tańczyć przy łanach pożaru nal 
miętności lanych} przy dźwięku ichl 
rozpaczliwego płaczu.

W y tu w c a ~ S t* n iB i* f i  1  M a e k !* f r ic * i  R fid a n tc r  e c p c w ic d z ie ln y  C n a l a w  K a r w o w s k i Druzarnia «Wydawjictw* Wileńskie* Kwaszełm


